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Byłaby to rzeczywiście „Komedya pomy: 
łk" w największym stylr, gdyby te Republi- 
ka francuska, przygotownjąca się od 23 lat na 
odwet za rok 1871 i na odzyskanie Alzącyi i 
Lotaryngii, zawikłała się nagle w groźną wcj- 
ną z Anglią. Całkiem niemożliwą rzeczą to wie 
jest. Frarcuzi boją się bardziej Niemców, niż 
Anglików, których jako szozęśliwych rywalów 
w dziedzinie zabiegów kclonialnych nie mniej 
nisrawidzą niż tamtych. Najbardziej txnjo Fran- 
szów angiclska okupaoya Egiptu. Nie mogą 
bowiem wybaczyć sobie, że w r. 1884, zapro- 
szni przez rząd ezgielski do syółki w wypra- 
wie do Aleksaudry:, odmówili, e więc semi cd- 
dali Egipt pod wł»dzę Anglii. Swieżo dawny 
an sgonizm dwóch „olbrzymów zachodnich“, 
juk ich nazwał Mickiewicz, zaostrzył się z po- 
wcda roszczeń Fraanyi do Medagaskaru. Ogro- 
mva ta wyspa cbejmuje przeszło 10.000 mil 
kwadratowych. Przewyższa więc co do obszaru 
Fzancyę, a nawet cetarstwo niemieckie. W r. 
1885 Frenozpa po długiej wojnie, która właści- 
wie nie była szczęśliwą dla wojsk francuskich, 
narznciła Madagassom traktat, zawarty w Ta- 
matewie, na mocy którego zagraniczoemi spra” 
wami wyspy miał kierować rezydent francu- 
Ski. Pod tą samą uową formą, jak wiadomo, 
Włochy uzyskały przed kilku laty protektorat 
nad Abisyrią, który jednak nie dopisał. Tak 
ramo jak Abbisyńhczycy pod różsymi preteksta- 
mi zrzucili protektorat włoski, 880 
opierają się francuskiemu, Pierwszy minister 

adegażsów, Ruiv'aizirong jest równocz śnie 
mężem królowej Rennvale Manjaki III. Jeatto 
mężczyzna niezwykle przystcjsy, lubnjący się 
w nejparadniejszych mundurach ministrów euro- 
pejskich, pocbwieszany gwiazdami orderów. 
Oczywiście J. E*tsoelencya msłłonek-minister 
nie czuje żadnej ochoty ustąpić swych wa- 
Łnych funkcyi i piercgatyw politycznych rezy- 
dentowi francuskiemu, paru La Myre de Vi- 
lers. Tem mniej, że nietylko jest pewnym po- 
parcia królowej-mułżonki, tudzież ludności, nie- 
nawidzącej Francusów, ale niewątpliwie liczy 
także, jeżeli nie na czynną, to ne peśrednią po: 
moc Anglii. 

Francuzi teraz nie po raz pierwszy ku- 
gza się o zajęcie Madsgaskaru. Rzecz ciekawa, 
że w zeszłem stuleciu podsunął im ię myśl nie 
kto inny, jak — Beniowski. Nie był to 
całkiem ten, którego znamy z genialnego fra- 
gmentu Słowackiego : 
„Maurysy-Ksżmierz-Zbigniew miał z ochrzczenia 

Imiona — rodne nezwisko Bsniowsżi ; 
Tajemniczą zaś gwiazdę przezneczenia, 
* Co go braniła jakc częstochowski 
Szkaplerz cd dżumy, głodu, od płomienia 


I od plag wszystkich — prócz śmierci i troski; | pod Habelschwardt. Als był on z tych, któ- 


Bo w życiu swcjem naitartnił się bardzo, 


A umarł, choć był z tych, co Śmiercią gardzą”. | dom" (Child Harold"). Jaż w r. 1788 


Wieszcz nasz wymatrzył sobie własnego 
Beniowskiego. Ale rzeczywisty, romantycznemwi 
kolejami lozu dostarcza eż nadto tla na 44 
śpiewy. Wiek 18-ty w ogóle obfitował w po- 
stacio zagadkowe 1 siawnych awanturników, 
jak John Law, Patkul, Alberoni, Stonensee, 
Biron, Potemkiu, kawaler d'Eon, król korsy- 


7 A dor Neuh: ff, Mazepa, Cagliostro, hr. | tyczce 23 maja r. 1786, dnia 4 czerwca umar 
ańeki Teo , fart eh tych nie- i „król Madagaskaru.“ Francuzi nie umieli sko- 


de Saint-Germain, i t. &. V 
zmiernie ciekawych ludzi jadno z naczelnych 
mieise zajmuje hrabi 
ski, który w ptmy 
się stać Napoleonem, 
lejem, alo zmarniał wskute 
okoliczn.ści. Urodził się w r. 1741 w półno- 


gibo przynajmaiej Stan- 


Medegassowis ' 


| 


a Maurycy August Boniow- | 
nych warunkach mógi] 


s'ryja starosty ne Litwie. Przystąpiwszy do 
korf:deracyi barskiej, jako pułkowaik i gane- 
ralny kwatermistrz dzielnie walczył z wojsta- 
mi rosyjskiemi. Dnia 19 maja r. 1069, ciężko 
ranny, wpadł w rece Mo:kali i zastał wywie- 
ziony z innymi jeń?ami do Kazsnie, potem do 
Kemozatki. Tutaj w r. 1771 stanął na czele 
powstania przeciwko gubernatorowi Nilowowi, 
na tratwie z 96 towarzyszami rzeką Balszają, 
potem za wyciętym z ludu statku koronnym 
„Sty Piotr“ dotarł do wyspy Formozy, wre- 
szcie 24 września r. 1771 do Macao. S„rzedaw- 
szy tutaj ów stetek gubernatorowi portugal- 
tkiemu, Baniowski z towarzyszami na dwósb 
statkach francuskich odpływął do Ila de France. 
Ale też rozbitek, burzą losu zagueny do koń: 
czyny Świata, należy do rzędu tych, o któ- 
rych powiedział preta: „I snoi pensieri non 
gongo dormir in lui“, Nienstennie snują mu się 
w głowie nowe, śmiałe plaay. Były ofiner wę- 
gierski, pctsm konfaderat barski, zapewne za- 
ledwo był etyszeł coś o Madagaskarze. Als do- 
tarłszy w te strony, proponaje f:ancuskiemu 
gubernatorowi Ila da Fzenca, zdobyć Madaga- 
akar i założyć tam osadę francuską. Gdy rząd 
francuski zgodził się na to, Beniowski w la- 
tym r. 1774 przeprawił się do niezbyt odległej 
wyspy i założył tam kolonię francuską w Foul- 
point (w pobliżu dzisiejszego poriu Teamatawe 
na wschodnim brzegu Madagaskaro). 
Europejczycy po raz pierwszy pod koniec 
13go stulebia z opisu Marco Pols dowiedzieli 
sią o wielkiej wyspie w pobliżu poładniowo- 
zachodniego brzegu Afegki, którą sławny po- 
dróżnik wymienił pod nazwą Magastar albo 
„Madugaskar. Dopiero dnia 2 lutego r. 1506 od- 
krył ją Portugalczyk Antao Gonsalves i na- 
zwał ją Isla de Sao Lvurenco czyli wyspą św. 
Wawrzyńca. Zu panowania Henryka IV Fran- 
cuzi założyli na Madagaskarze warownię Fort 
Danphw, a Ludwik XIII dnia 24 czerwca r. 
1642 wyspę uroczyście ogłosił jako posiadłosć 
francuską. Jadnakże koloniści francuscy swą 
|rozwiązłością tak oburzyli tubylców, że w la- 
tech 1662, 1670 i 1764 wybuchły krwawe ro- 
kosze, która sią skończyły wzgaaniem Francu- 
,zów. Tak stały zeczy, gdy Baniowski dotarł 
|do Madagaskaru. W krórkim ozasie umiał on | 
utworzyć sobie stronnictwo pomiędzy krajow- | 
oami i potrafił sobie zjeduaó tak wielkie ich | 
zaufanie, że go w r. 1776 królem swoim ogło- 
sili. Zamiast korzystać z tego sukcesu Bsziow- 
skiego i dostarczy ma środzów do rozwinię- 
cia Kolonii francuskiej, zazdrośni urzędnicy i 
francuscy zaczęli mu dokuczać i prześiadować | 
go, aż wreszcie widział się zmuszony opuścić | 
| wyspa Król Madagaskaru powróaił do Eitean 
i wstąpił znowu do wojska austryackiego. W r. 
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1778 brał udział w bitwie przeciwko Peusakom 


rych „gorącym duszom Spokój staje się pie- 
epot;" 
kamy go w Anglii, zajętego A nica. sto- 
warzyszenia celem zakładania osad aa Mada- 
gaskarze. Zebrawszy odpowiednie środki, zawi- 
tal tem ponownie w r. 1785. Francuzi natych- 
miast stawiali mu waszeikie przeszkody, ostato- 
cznie nadesziy wojska francuskie z Iie də 
France, śmierteinie zraniony kulą armatnią,w po 


Ai 
rzystkć z niaposgolitych zdolaości „anautarni- 


ka,“ które obudzały zazdrość i obawę rutyno- 
wanych urzędników. 


Pozbywszy się Beniowskiego, Francuzi 


k niekorzystnych | nie zdołali zejąó silnej pozycyi na wyspie, Kil- 


ka osąd na brzegu stracili w wielkich wojnach 


cnym komitacie węgierskim Nytryi z hr, Sa- | z Auglią na początku bieżącego stulecia. Wpraw- 


muela, generała wojsk austryackich. Watąpiwszy 


za młodu do wojska, brai udział w bitwach |ale tem gorliwiaj odtąd Anglis sierals się za- 
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Wystawa retrospektywna polskiej sztuki. 


1764—1886. 
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Słyszało się o tem ze zdziwieniem, na 
prace przygotowawcze patrzuło się z nedowile- 
rzaniem, na tych, coprsoowali — niwiedwie ze 
współczuciem. Wystawa batda wymaga dwóch 
rzeczy : żeby się miału Go wystawió 1 żeby się 
o tem wiedziało, że jest i gdzie jest. Wystawa 
zaś dzieł sztuki z jasiegos okresu musi być 
nietylko poprzedzoną pewnym rozwojem śiiy" 
stycznej twórczości ale i pewnym stopniem Łnaw- 
atwa i krytycznej świadomości, poprostu — bi- 
storyą sztuki tego okregu. I dla tego nikt nie 
mógłby się dziwió wystawie retrospektywnej 
w Niemczech lab we Fraucyi — ale U nasi 
ystawa Grottgera i Matejki, dobrze ; ale przed 
Grottgerem i przed Muiejką ? 


Kilka imion, prawda, © Się 
kamięci. Kto był w Wilnie, musiał widzieć 
Smuglew.cza. Ze wszomnieniem Warszawy ią- 
czyły się imiona Norblina 1 Bacoiareilego, w Kra- 
owie spotkało się może z akwarellsmmi Micha- 
Owskiego, zresztą tkwił jeszoze czasem W pi- 
Mięci Chodowieck', dzięki Podróży do Gdań- 
ska i Osłowski, choćby ze względu ns karyka- 
tury. Więcej chyba nikt. Wystawa tych kilku 
Nie byłażby świadectwem dobrowolnie na sie- 
ie wydanem, liczebnego przynajmniej ubóstwa 
naszej ówczesnej artystycznej produkvyi? A i 
tych kilku, gdzie ich suukać i jax znaleść? 
Ancrmalre warunki neszego polityczuego bytu 
I utrudniona przez nie komunikacyą z nrajwięe 
ksze częścią cjczyzny i ze znaczną częścią lu- 
zi 1 dzieł sztuki — to samo Stanowiio iru- 
dncś; Ogromną. A potem — jak zbierać dzieła 
Sztuki, v których się wie tak mało — io któ- 
rych niema skąd się dowiedzieć? jak budować 
«mach bez fundamentów i robić przegląd hi- 
Storyj naszej sztnki, nie mając prócz Rasta- 


rzesuwało sią Ww 
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, zmiąrach i z tą wartością aniśmy przypuszcza” 


dzie traztat wiedeński przywrócił je Franoyi, 


wieckiego żadnego przygotowawczego materyniu? 


| Żə goaoh wzniesiono i to mis bylə jak, 
|l pio dla oza tylizo, ala ożisrając go nu trwa- 
łych fandamautach, że wystawa historyczną 
(polskiego malarstwa stała się tam, czem jest: 
'ezemś bardzo pomażnem, bardzo pouczającem 
ra nieraz istotzie pięknem, w tem widzę jeden 
| wiącej dowód, jak n'ezwykłych rzeczy potrafi 
u ius dokazaó właściwa ne rzutkRość ı siła 
| ży wotna, zułaszoza gdy z nią ziączą sią dwa! 
przymioty zaczerynięie u oboaych: śosłość i, 
giuatown:śó wiedzy uraz organizacyjny talent. 
; W pierwszej chwili, kiedy Się ujrzy in szareg 
fsal, zepsisi.nych od góry do dola, nie dowia- 
rza się jeszcze. Rozpzurzywszy się, dczaaja się 
wrężenie, jazby świa, jakiś mowy odsłaniano 
przed nuszemi utzyma. Jesi on togia rewe- | 
iwcyą dla nws, ben zamarły i zapomniany świat 
dawnej naszej sztuki, którego istnienia w tych ro- 
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li. Odsłonięcie jego przed naini, wynalezienie i 
odgrzebanie tylu zapomnianych ertystów i 0- 
bruzów, ułożenie 1ch i uporządkowanie w pew- 
nych ramach i szkolach — to mio tylko fakt 
cgromnej doniosłości dla wystawy 1 dla kraju 
— to zwrotny punkt w losach naszej sztuki 1 
podstawa do jej historyi. Jaxiej pracy na to po- 
trzaba było, aby te setki imion cdszukać, te 
(tysiące dzieł sztuzi zebrać i nie tylko powie- 
,dzieó Kam, le przekozaó, że mieuśmy przed 
| Grottgerem i Mat:jkąy malarstwo własne, nie 
pierwszo: zędne zapewne, alo przyzwoity, Z480- 
| bae w ludzi i obfite n produkcyę, a w poja- 
 dyńczych wypadkach niepo:pvlite? Jakich stu- 
|dzów i jakich wysiików wymagał katalog tych 
tysięcy okazów 1 ich twórców, katalog zrobio- 
iny w Ciągu „Aru miesięcy, prawie beż źródeł 
'i bez ścodków pomocniczych, a zrobiony tak 
gruntowna 1 sumiennie, a zarazem Wwszechstron- 
nie, że jest nietylko pierwszym tej miary i 
wartości naukowym materyałemm dla przyszłych 
historysów sztaki nuszej, ale bodaj czy nia 
pierwszą historyą sztaki ostatnich stu lat, W 
zarysie przynajmniej ? Na pytania te odpowie- 
| dzieć potrań w ozęści przynajmniej każdy, kto 
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idal nam się bardziej we Znaki niż ostątaiemi 
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znaczeniu wyrazu kolonią fcancuską ! 
u z"EBEERGZ_ REN 

Piszą nam z Wiednia 8 październiza. 

Nie szczęści Się „Narodnim Listom“ z ton- 
dencyjnemi plotkami o politycznych zamysłach 
Polaków 1 z niezrączzemi polemikami z „Przaglą: 
dem“. I tax w wozorajszym (niedzielnym) nu- 
merze organ młodoczeski zamieszcza depeszę 
nibyto z Pesztu, ela pochodzącą niewątpliwie 
z znanej fabryki tntejstej, zapewnisjącą twbrow 
uwegom „Przeglądu“; że dalsgasi polsay zamie- 
rasli uządzić aeraonstr=gtą. przeciwko lidre 
potrójnej, że zepędła odnośaa uchwała na Kon- 
ferencyi naszych delgatów i że tyż dla tego br. 
Badeni nie przyjął referatu o polityce zagra- 
nioznej w miejscs chorego p. Damby. Tymoza- 
sem rownocześnie depesz» budapeszieńskie ta- 
tejszych dzienników, a także półurzędowych, za- 
znaczają, że delegaci polscy nia myśleli o żadnej 
demonstracyi przeciwko lidza potrójnej, że nie 
zapadła żadna odnośaa uchwała na konferen- 
oyi i że hr. St. Badeni dla tego tylko nie wy- 
ręczył p. Dumby poniewsż i tak był referen- 
tem budźstu wojsunego 6 nadto prezasem ky- 
misyi budżetowaj. Autentyczne te wyjaśrienia 
najzupełniej potwierdzają uwagi nasze a w spo: 
sób dobisny zadają kłam insynuacyom „Na- 
rodnich listów“. Trzeba byó, Jak politycy mło- 
doczescy, pozbawicnym wszalkiego srmaysłu po- 
ltycziego, aby przypuszczać, ża Polacy z po- 
wodu dwóch mówek ekskanolerza niemiesziego 
nagie zm euią politykę, do Etórej się przyzna- 
ją od iat 15. Ks. Bismark w r. 1886 wygło- 
sił naiiętniejsze mowy, Ustawami kolonizacyj- 
nemi i banicyami robotników polskich g Prus 
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Ba wystawie retrospektywnej był i z pom:cą 
loga ją studyował. 

A niə dość, że zzcbiono tak wiele; dziwniej 
i piękniej, że umiąno zrobić tak dobrze. Pezo- 
dewszysukiem ksiątka prof. Antoniewicza ulo- 
Żona jest tak praktycznie, że ocyentuje czytel- 
nika 1 widza o wiele lepiej, miż to zwykły 
czynić wydawnictwa tego rodzaju. Zmajduja | 
się w uiej infyrmacyi Maóstwo, a Wszystkie 
bardzo jasae, Dwedzo traści we 1 krytyczne, a 
charakterystyka jednostek tek jes; przeprowa- 
dzona, ża uwydatnia ogólne momente, zbiorowe | 
prądy 1 rozwój całej kultury artystyczaej. Nie- ` 
wąspliwie też znaczenie tej Książki z ustaniem 


| wystawy nietylko uie skończy się, ale owszem 
|rosząć będzie, w miarę jak wystawa zacznie 
| wydawać owoae, rozbudzając interes i znajo: 
t moso sztuki w społsozeństwie, i ktokolwiek ze- 


| ni 


choa z dziejami nasze; sztuki zaznajoraió Bię, 
ie będzie mógł bez „Katalogu“ si; obejść. 

Rozumnom i praktycztem w całem słowa 
tego znaczeniu jest rozmieszczenie i układ wy- 
stawy, nadewszysiko zaś łączenie w jedną gru- 
pę, “brew zwyczajom przyjętym zazwyczaj 
i gdzicindziej, wszystkich dzieł jednego artysty 
| bez ssgrogowania 10h na odrębne działy, sto-* 
sownie do rodzaju techniki. Mając w ten epo- 
sób sestawione obok siebie po, akwarele, 
sztychy, choóby i rzeżby jednej ręki, można 
ogarząć jednym reutem oka całą twórczość ar- i 
tysty 1 wyrobić sobie o nim to jednolite poję- j 
c'e, o które nieraz na inuych wystewach tak | 
trudno. Głodnym wreszcie Uznsnia jest wybór 
dzieł sztuki i uwzględnianie szczęśliwe takich, 
które dla charakterystyki twórcy 1ich lub czą- 
sów, w których powstały, najbardziej są od- 
| powiednie. 
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. Sto dwadzieścia lat artystycznej produkoyi, 
objęts ramami wystawy, dzieli prof, Antonie- 
į Wioz — 1 zapewne za nim dzielić będą przyazli 

historycy sztuki — ua trzy okiesy, Ostatni, naj- 
bliższy nas, chcó najświetniejsy, mniej może 
jest oiekawy, bo najbardziej znany, Z dwóch 


pogawądkemi, ale nis zmienialismy pod wra- 
żeniem chwilowem taktyki i przetrwaliśmy | 
szczęśliwie (aawst w Prasiech) burzę. Oto po- 
lityka nie nerwów, leoz roznmu i doświadcza: ` 
nia; że takiej polityki nie rozamieją zaścian* 
kowi trybuni mł'doczescy, nie dziwi nas Woa- 
le. Ale po cóż wtedy zmyślać głapstwa o da- 
legatach naszych i polemizować z słuszuemi u- ' 
wagami „Przeglądu“ ? Nec sutor ultra crepidam! 


Korespondencye. 


Wiedeń 6 paździeraika, 

Rada państwa otwarią zostanie 16 b. m. 
Zaproszenie inż wysłeno i uisbuiwam rosposzuie 
się sosya, jedas z najpłodriejszysh w wielkie 
następstwa wedle obliczań polityków. Obok. 
finansowych przedłyżeń niezwykłej wagi a mia-) 
nowicie: nowych systemów podatzowych, prar] 
jektów dotyczących podatków zwłaszcza kon- | 
sumoyjuych, przyjdzie zapawnie pod obrady i 
ustawa procesu cywilaego. Równie zejąć się; 
będą musiały obie izby niezmiernie ważacmi ; 
kwestyami upaństwowienia, albo objęzia w za- i 
rząd państwowy kolei połud iiowaj, dslej u- 
gody austryackiego towarzystwa żsglugi Da- 
najowej zutworzyć się mającem Towarzystwem 
węgierskiem, i iacemi kwestyami dotyczącemi 
handlu wewnętrznego i zagranicznego (jak u- 
gody z Hiszpanią u. p, ztóą wypadnie przed 
ostaieczaem zawarciem na dotychczasowych 
przedłużyć waruakach!). Nie braknie też ia- 
terpelacyi na samym juź początzn sesji. Ocny- 
wiście nie mamy na myśli młodocza;kich za- 
Żeleń, ani niemiecko-uarodywych utyskiwań z 
powodu „potopu słowiańskiego.” Tym raza 
wiedeńsoy posiowia przygotowują się do pa-; 
pisu przed swymi wyborcami. Antysemici zs“ 
mierzają żą lać od ministra Wurmbranda, £ "7; 
na szesć miesięcy zarządzi. otwarcie granicy 
rosyjskiej i niemieckiej dla mięsa świeżego i 
wędzonego. Już wczoraj w radzie gminnsj na 
temat ten interpelowano burmistrza, dla czego 
nie stara się o tanie i zdrowe mięso dla bie- 
duej ludności stołacznej. Sprowadzone austral- 
skie mięso, o które prywatne przedsiębior- 
stwo po :tarało się, było przedmiotam spesyal- 
nych prób w hotelu „Mó:ropola* i mimo pə- 
przednich zapewnień rady sanitarnej, ża jest 
ono zdrowem i żapełaie przyca.uem do kon- 
sumoyi okavało się twardam 1 niesmasznuem. 
Biiższych szozególów o tej próbie nie ogło- 
szono, ze względu na prywatny charakter 
przedsiębiorstwa. Burmistrz w odpowiedzi na 
iuterpelacyę podniósł też słusznie, że każdy 
nowy art kuł handlu ciężko zdobywa sobie 
nanania i enotpEa gię z kryiyką zbyi SUFOWĄĘ,. | 
O żądaniem ożwaiciu granicy powiedział, że 
nie można go zarządzić, zanim wysłani z ra- 
mienia rządu wstorynarze nie przyszlą orze- 
czenia o stania zdrowotnym bydła rumuń- 
skiego. Zdawałoby się, że wobao tak elemen- 
tarnych wypadków, jak zaraza na bydło w 
kraju ościennym nie ma rady i że przeczekać 
potrzeba czas ciężki. Ale tu w Wiedniu ina- 
oze] się rozumuje, lIaterpelanci sądzą, że kon- 
kurencya ze wszech miar niebezpieczaa choćby | 
zazażonem mięsem zmusi kupców do obniżenia 
swych żądań wygórowanych. 

à kwestyi żeglugi Dunajowej jnż się 
podaiosły liczne skargi w radzie gminnej. Wie- 
deńczycy boją się, że węgierskie konkureneyj- 
ne towsrzystwo ujeranie wpłynie na dowóz 
zboża do Wiednia, żs taryfową swoją polityką 
wzmocni targ Budageszteński i że wskutek te- 
go zbożowy targ wiedeński do reszty opusto* 
szeje. I na to nie ma rady. Targ, który ża- 
dnych innych nie ma za sobą warunków egzy: 
stencyi, jak tylko taniość dowozu, jest zbyt 
sztucznym wytworem eionomicznym, aby trzy- 
mać się mógi w chwili, kiedy zjawi się kon- 


$ 


i 


i 


nisława Augusta, drugi sięga początków wspól- typów, 


czesnego rozkwitu, początków Grottgera i 
Matejki. 

Czasy stanisławowskie, to jeszoza prawie | 
zie sztuką polska, tylko sztuka w Polsce | 
jak słusznie zauważa prof. Antoniewicz, który ' 
podnosi przytem ciekawy fakt, że równosześnie 
polscy artyści siedzą za granicą, ilnstrują w Bar- 


linie Lavatera i Ləssiaga, jak  Chodowiecki, | (Wsrdszą p 
robią rodzajowe obrazki Kampanii rzymskiej, | Orlowski. 


jak Konioz, lub portre.ują Maryę Antoinette 
w więzieniu, jak Ku'barski, podozas gdy w 
kraju „Włoch Bzcciarelli tworzy ser yę obra- 
zów z mistoryi polskiej, a Francuz Norblin da 
la Gourdaine odkrywa nem oałą poszyę pol- 


skiego Życia rodzatowegu, polskiego typu i pol- | śsi płótna, ja 


skiego kcnia.“ Na wystawia gą jedai 1 dradzy: 


Polacy, pracujący na "bszyźnie, i ondzoziemcy, | 


sprowadzeni do Polski, tworzący w niej dla 
użytku dwo:u 1 przydwornych panów „sztukę 
rezydencyjną i reprezentacyjną”, później zaś 
wnisający nieraz w giąb życia i artystycznych 
potrzeb narodu i wytwarzający szkoły swe, A 


uczniów. 


Jest więo Konicz z całym szeregiem oba- 
raxterystyoznych rzymskich obrazków, paradny 
zwłaszcza w portrecie własnym z żółtemi bu- 
tami, żóitą wysoką czapką i szubą, czerw Ożedi | 
hejdaweremi 1 różowym żupauem i bi na tie | 
starych posągów Forum 1 kolumny Trajans. 
Ohodowisoki reprezentowany jest pięknie, b 
120 ckazami, z których wiele pierwszorzędnych. 
Z clejnych przedziwną wykończeniem 1 SMe- 
kiem jest „Modniarka przedająca towary w do- 
mu prywataym', z bardzo ostremi a przecież 
nie kłócącemi się barwami i wybitną charakta- 
rystyką każdej postaci. Doskoreły „Werbunek 
symulan'a* przechodzi w karykaturę: jest nią 
także bez wiedzy artysty rozjedzona i znikcze- 
mniała postać prymasa Podoskiego w koron- 
kach i purpurze. Als co najciekawsze i prze- 
śliczne, to jego sztychy. Taka w nich delikut- 
ność i wytworność a taka przytem umiejętność 


poprzednich pierwszy obejmuje panowanie Sta: | pochwycenia komioznej strony przedstawionych 


t 
L 


i prowadzeniem ustaw © walucie. 


i milionów 


nawet w szkołach tych wyższych od siebie | tr 


kurencya poważna, ugruntowana stosunkemi 
naturalnymi. Ami Batapesst, ani Wiedeń nia 
gą właściwie powołana na targi zbożowe. Als 
Budapeszt jest przynajmniej osntram kraju ma: 
jącego zboża więcej, niź na własną potrzebaje 


,koasumoyę, Wiedsń jest stolicą państwa spro- 
,wadzającego zboża na włe:ne potrzaby. Handel 


zbożowy rozwijać się powinien w całsem 'pań- 
stwie, a nie w stol'cąch, które syrowadzając 
produkt, przyczyniają się tylko do podrożenia 
jago ò koszta transportu, częstokroć zbędnego. 

Minister Warmbrasd zapewnił wprawdzie 
burmistrza, że o ile dotychczasowe układy 


Iz Węgrami dojrzsły, mowy być nie możs o 


ł 


niahezpiscznej koskurensyi dla Wiednia, ele 
jest to zbyt moż» optymistyczne zapatry wanie. 
Stolica może się tylko — co się tyory haodiu 
i przemysła — w tyok kieruakech rozwijać, 
w jakich z natury ma ułatwione zadanie. Sauk 
jej mieszkańców zapewnił wyroboia galante- 
ryjnym, konfekoyi, obuwiom, szmuklerstwa, *0= 
kerstwu, sławę światową. Ale tak cano, jak 
nikomu nie wpadło Wiednia wozynió środko* 
wym tnnktem hendin onkrowego, (jak nim jast 
dotąd niepodzielnie Praga), tak i ze zbożoweg” 
handlu, na który zdobyła się - stolica tylko 
dzięki swym kapitalom, bankcm, magazynem i 
aiesi kolejowej, znajdującej w niej swe ujście, 
skwiiować Ona musi na rzecz miast swem po- 
łożeniem z natury do tego powełanych. `- 
Tymozasem rząd uwulnie praczje nad prze- 
i Od 24 lipca, 
w którym to dniu ściągać zasząto jeduoreńsko- 
we noty, spadł ioh obieg z 59 milinaów na 30 
rąstąpiono je srebram; w ubiegłym 
zmięto 877 milionów. Brak papie- 
rowy dzy ntaje się coraz dotzliwszym 
posła ` b reńskowych 1 60 reńskowych 
aob wyydlaiiu w tpm Gzasie za 66 milionów. 
Mejąc do wysłana za granicę sumy drobna 
kilka, lub kilkuosstu reńskich, deis juź ladaość 
zmuszona jest, (nie chcąc srebra opakowywać 
a i nie mogąc go zagreuiczzemu odbiorcy na- 
rzucaó z powoda kosztów transportowych), za- 
kupywać marki lub franki i obce walory pa- 
pierowe wysyłać. Źrazu dzieje sią to rzadko i 
nieznacznie. Ale jeśli zważymy, że w państwie 
tek wielkiem w drobnych sumach do 15 lub 
18 zł. wypłaca się zagranicą wiele milionów 
na rok, to z tego zakupna marek i franzów 
urośnie nowy popyt oboych walorów, nie bar: 
dzo zdrowy dla rozwoja waluty austro-węgier- 
skiej. Fakt, Łe w państwie zniknie niebawem 
o 10 zł. wszelki papierowy pieniądz, nie tyle 
posłuży kredytowi, Jle mu zaszkodzi. 


wasii’ 


| "Eksploatacya torfowisk. 


II. 


1) Dublany (koło Lwowa), Dia opału z tego 
obszaru byłyby konsumentem zakłady przemy- 
słowe i il30żysięczna ludność miasta Lwowa. 
Materyał stosunkowo dobry, daje 8 do 12 pot. 
popiołu, doprowadzenia kolei z Dablau do Liwo- 
wa nie przedstawia ze względu na teren ža- 
dnych trudności, ceny drzowa i węgla “we Liwo- 
wie są wysokie. Warunki więc sprzyjsją i dla- 
tego dążono do rozwinięcia przedsiębiorstwa na 
więkczą skałę. Jestto zasłagą p. E. Jędrzejowi- 
cza, że w swoim czasie, jako posel na Seim, 
przemawiał za uchwałą potrzebnego dla tor- 
fiarni funduszu. Jakkolwiek kilkakrotne próby 
nie wykazały rentowuośsi, to jednak z całą sta- 
nowozością można orzec, że wyrób tortu (ma- 
szynowego na opał) w Dublansch w razie od- 
powiedniego urządzenia teochni- 
cznego powieść się musi. Jeżeli kwestya za- 
opa'rzenia miasta Lwowa w wodę jest sprawą 
piekącą, to niemniej ważną jest kwestya za- 
opatrzenia go w tani materyal opałowy... Tez 
dlatego, aby w ten sposób wpłynąć na budowę 

zaa ki NELRE" = "NEPOA. 


e | MMA 


że o coś równie w swoim rodzaju do* 
skoasłego trudao W czem szczególniej chwyta 
się najlepiej 'ndywidualność artysty i 00 szGze- 
gólniejszą wartość wielu kart stenowi, to pełne 
fantazyj i humoru misroskopijne figurki na 
marginesach. Hamorom Chodowiecki nieraz do- 
równywa Hogarthowi, «le jest od niego wy- 

wintniejszy — i raczej naturą swą grubszą i 
odobny jest do angiels<iego zutycyka 


O Basniarellim daje również wystawa wy- 
obreżenie wszechstronne. Ktoby nie nauczył się 
traktowaó go poważnie i widzieć w nim 808 
więcej niż dworskiego dekoratora, tego powin- 
na przekonać wystawa, a na niej taxie warto- 

k dwa (z pomiędzy trzech si 
mo e ortraty Stanisława Augusta, w zbroi 
ea manaa mandurz, doskonały, zhoó de- 
klarmowany jak „Pochwaly“ na urooryatych se: 
syach współczesnego Towarzystwa Przyjaciół 
muk w Warszawi» portret prezesa senatu Gu- 
takowskiego, bardzo wykwin:zy S;,auisłąwa Ma- 
łąchowskiego , całkiem na nowoczeszy sposób 

aktowasa chsrakterystyczna głowa hetmana 
Massalskiego, z typowemi wypukłemi oczyma 
(rysunek SEDZWINĄ na papierze) — wreszcie pe- 
łen smaku i barwy portret het usnowej Tyst- 
kiewiczowej. Jost t3 zapewue astysta chwyśe- 
J497 zawnętrzaą stroną człowieka i patrzący 
na świat z3 stanowiska salonowych parkietów 


Zamka i Łazienek: ele w tym swoim sposobie 
bo | patrzenia nie ma on ani affektacy:, ani silenia 


się na wdzięk, ceokującego ogromną większość 
współczesnych mu malarzy. Ma owszem możli- 
wis wielką w owych czasach dozę prawdy i 
natury — i obok doskonsłej techniki tę wy- 
tworną miarę w traktowaniu przedmiotu, 8 
zwłaszcza w używaniu barwy, którą mieć może 
tylko wybitay talent. 
X. Jan Gnatowski. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


fabryk, powtóre, aby uboższej ludności dostar- | Tonę (1000 kg.) węgla równoważy 1360 kg. 


czyć taniego opału. 


torfa strutyńskiego. Płacąc zatem za tonę tor- 


Sprawę tą należałoby zaiom na nowo po-|fa 5 złr. zyskałeby kolej w razie dostawy te- 
ruszyć w najbliższej kadencyi sejmowej. W o-|go materyału zamiast węgla rocznie: 204000 
góla sprawa eksploatscyi torfowisk obchodzi jzłr. Również zyskenoby na reperacyach kotłów, 


kraj cały, albowiem torfowiska rozsiane są po 
całej Galicyi, + wyzyszanie ich musi się przy- 
ozynić do ekonomicznego rozwo'u. 

. Dotychczasowe postępowanie Wydziału 
krajowego ogranicza się na użytkowaniu tor- 
fowiek w celach kultrry, To za mało. Jełteli 
nastąpiło zreorganizowanie i powiększenie od- | 
działu meliorącyjnego, który, posiadając dzielne 
siły fachowe, funguja istotnie z wielkim dla 
kraju pożytkiem, to nie powinno sią na tem 


| Czerniowce, Lwów i t. 
j 


ponieważ torf nie przepala tak szybko blach 
sotłowych jak węgiel. Z dotychozasowych do- 
świadczeń otazało się, że zysk na raparacyach 
wynosi 140/, Dalszą korzyścią byłoby zmniej- 
szenie składów materyała opałowego. W sta- 
oyach więzszych jak Sącz, Stryj, Stanisławów, 
d, nagromadzone są 
olbrzymie sterty magazynowego węgla, zawie- 
rające tysiące tou tego materysłu. Prreezorność 
nakszyweła w cbso oddalenia kopalni węgla 


zacpetrzyć się w Znaozniejsza zapasy. W sku 
tek tego zajmuje węgiel w stertach złożcny 
nie tylko znacztą część stasyi, ale sprowadza 
także kossta z powodu zakupna wielkich ilo- 
ści węgla. Gdyby kolej skarbowa używała za- 


poprzestać, Wydział krajowy — ten jedyny rze- 
telny strażnik interesów krajowych — powinien 
Czynność swą dalej i szerzej rozwijać, bądźto 
przez hea bądź taż przez tworzenie 
nowych działów. Galicyę razy*ują kraj ' 
a aN zdaza. aa ka Wydkiala A | miast węgla do opału lokomotyw torfa z kilku 
nie mą dspartamentu roiniozego. Brakuje nam | pokładów w różnych miejscowościach, wówozas 
przemysłu, rods cię o wytwożnenie i popie- | R eta SM mywania tak wiel- 
ranie go, ale w Wydziala krejjwym nie ma | kich składów, mataryał bowiem byłby niemal 
departamentu przemysłowego. o wątpienia | bezpośrednio brany z miejsca akiplostacyi, a 
I AC RCW O O DO l WE 
« m io ten szkopuł n - į dos z zyskał- 
šoiej wszelkie sprawy ape a EA Herod iby kraj nis mało nia tylko z tego poRodu, że 
bijają Są to jednak sprawy tak niesłychanie | rocznie 11, miliona, które obesnie przechodzą 
M n A daleca „DA nina ARE, iż | dry re'e, Lo W w alo lu- 
18 OWI. o sią ani na chwilę o nie ZaYĘOMi= | c Mmlejscowa mińda ZAaTODGX, WI1653Z316 
nad i przy każdej spozobności dążyć do ich | oksploatacya byłaby AN do - rozbudzonia 
pomyślnego załatwienia. À sposobności jest do- ; przemysłu i budowy fabryk-w poszczególnych 
syć Pady ketda uoni = Phi Sredki iia a TER a 
nowe departamenty i w ogóle na powię: 8 względu na to, że interesy państwowa 
kaznio sił Pizy Wydziale krajowym mogą się | możaa in Poląnyć z krajowymi ku opona: 
znieść, trzeba tylko chęci i woli. Może już | mu pożytkowi, należy się spodziewać, że J. E. 
następne pokolenie spoglądać będzie z pobla- | pan prezydent Biliński okaże s'ę życzliwym 
Żaniem nA „ tarażniejsz» kiopot iwa położenie, jtej sprawie. Ponieważ wybudowanie kolei z tor- 
podobnie jak nam obssnia trudno nawet ztozn- | fowiska „Bory“ do przestanku Rachin między 
Imieć, że podozas sejm czteroletniego nia mo- | Doliną a Krechowicami jest niezbędnem, powi: 
sz eż pa: sposobu na zasilenie aji | nien Wda ka a " wienen inidyaty: 
arodowego celem wzmocnienia armii. Wiado- | *ę w budowis kolei lokalnych, przyczynić się 
mo, że olbrzymia niekiedy ofiarność szlachty |do urzeczy wistuienia. komdnikacyć kolejowej. 
nie mogła podołać zadaniu, gdy tymczasem | Oprócz dostawy materyała z pokładu strntyń- 


nieznaczne nałożenie lub podwyższsnie podatku 
na jakikolwiek artykuł konsumoyjny mogło 
wówczas kraj oošālió od ciężkiej niewoli. 

W chwili obecne) całem naszem zadaniem 
jest dążyć do ekoncmicznej niezależności przez 
użycie wszelkich środków, któreby się przy- 
czyniły do pomnożenia narodowego dabrobytu. 

Jak wspomniałem, sprawa eksplcatacyi 
torfowisk wymaga ze strony Wydzia!'u krajo- 
wego iniego posiępowania. Mianowicie należa- 
łoby przy badaniach pokładów zaprowadzić sta- 
nowozŁy rozdział na: 

a) obszary nadające się tylko pod kal- 
turę i 


4 


| mieć 


sziego, umożliwiłaby ta kolej lokalna eksploa- 
tacyę przyległych lasów kameralnych (80.000 


morgów), w których drzewo dotychczas literal- 


nie gnije, nia można go bowiem wywieść z yo- 
wodu braku komonikacyi. Następstwem eksploa- 
taoyi sttutyńskiego torfowiska będzie prawdo- 
podobnie założenie huty szklanej (niedaleko 
torfuwiska znajduje się czysty piasek kwarco- 
wy) i wybudowanie fabryki sody. 

Taki projekt podano przynajmniej przed 
kilkoma laty. 
Zważywszy, że torf w (Głalioyi nie może 
odrazu tak wszechstronnego zostosowania 


jak za granicą (Niemcy, Francya), należałoby 


b) obszary, które powinny być eksploa- | W Otrutynie z warstwy zwierzchnej do głębo- 


towane. 


ości mniej więcej jednego metra (odliczywszy 


Zmżytkować pierwsze do oelów kultury, , S%mą nakrywkę, darń) wyrabiać ściółkę i jako 


jest zadaniem działa melicracyjnego. Zażytko- | 
wanie drugich, a włąsciwia podanie be 
celem eksplcatacyi w danym razie, należaloby | 
powierzyć osobnemu referentowi. Wówczas do- | 
iero liczni właściciela torfowisk — mogąc zna- 
ieść fachową porzdę — unikną niewątpiiwie roz- 
licznych, a kosztownych i niepotrzabnyoch prób. 
Jakkolwiek w Dublanach nie osiągnięto je:zcze 
korzystnych rezultatów, to jednak z samego za- 
jącia się Wydriału krajowego torfiarnią w Du: 
blanach osiągnięto przynajmniej tę Korzyść, ża 
sprawą ekspicatacyi torfa zalnteresowano się 
w oałym kraja. 
2) Torfowisko „Bory“ w Stratynie koło; 
Doliny. Pożład zajgłębszy ze wszystkich do- 
tychożas znanych w Uaiicyi, należy do lorfo- 


Wwisk „wyżynnych", śŻtóre zawsze rawi 


erają | 


uboczny produkt proszek, z następnych ze% 
wurlstw wyrabiaó torf maszynowy 
Stanisław Dzbański, 


Z WR EA 


(Przemysł koszykarski ) 

. Szkól koszykarskich ma Galicya trzy, 4 
mianowicie w Czerwonej Woli (właściwie w 
J aworowio w r. 1879 założona, skąd do owej w5i, 
jako oguiska tej gałęzi przemysłu przeniesiona 
w r. 1891), w Jaśle założona w r. 1885 i po- 
wistowa szkcła koszyzarska cd r. 1892 istnie- 
ląca w Dźurawis. 

Pod każdym względem pierwszeństwo 
nalety się wyrobom szkcły w Czerwonej Woli, 


bardzo mało obcych przymietzsk, ozyli wyd»ją | która jako najstarsza i na właściwym gruncie 
mało popiołu. Torfowiska „nizinne* powstały | ustalona, stenęłą już wyrobami ns wysokości 
przez peryodyczny napływ wody najczęściej | zadania tego rodzaju zakładu. W liozbowo 


rudaej, niosącej namui i dlatego są zawsze 0 | 
wiele więcej zanieczyszczone. 


| pozycyi 


a jakościowo najlepszej eks- 


nsjliczniejszej, 
zakładu, widzimy przede- 


tega 


Pokład strutyński, pochodzący z rośliny | wszystkiam cały przebieg nauki zawodowej — 


włóknistej „sphagunum*, 
stwach dolzych masę otkraąĄ, jednclitą, w któ- 
rej nie ma już żaduego śladu roślinności, War: 
stwa ta zawiera tylko małą il.S6 przymieszki | 
mineralnej, ziesztą sam węgiel i dlatego nadeje | 
się szczególnie do wyrobu cegiełek opałowych 
(torfa maszynowego). 4 tego pokładu moglaby 
kolej państwowa czerpać mætoryai opałowy dla 


przedstawia w War- | począwszy od okazów używanego materyału 


jak łoziny, trzciny, drutu i t. p. następnie wy- 
koranych początków nauki koszykarstwa, jak: 
plecionek, pasków, taśm — w końcu używa- 
nych powiok utewalejących i rodzai okuoia, 
używanego przy wyrobach rzemiosła koszy- 
karskiego. W dalszym ciągu widzimy całko- 
wite praca uczaiów, przedstawione w Sposób 


lokomotyw. Rokowania w tym względzie na- | uwidoosniejący przebieg roboty i sposób wy- 
wiązane były jeszcze za poprzedniego prezy- | konsnia każd:go przedmiotu, począwszy od 


denia barona Czedika, jeduax spalziy na ni: 
czem głównie z tego „owodu, punieważ obie 


rozzgoczęcia aż do zupełnego wykonania — a 
świadczący o przewodniej myśli poglądowej, 


strony nie okoiiiy na swój koszu budować ko- |jaka w nance szkolnej panuje. 


lei lokalnej ze Sirutyzk do siaoji Rachin (9 ki- 
lometrów) > p ca 

Ponieważ kolei podobnie jak i innemu 
przedsiębiorcy musi na tem zależeć, aby przy- 
spoizyó dochodu, — k na opalo torfem zy- 
skać może, więc należałoby Ew nowo tę sprawą 


poruszyć. 32 e 
Rzecz się tak przedstawia : 


Róż:orodność okazów obejmuje wszelkie 
rodzaje przedmiotów kunsztem koszykarskim 
objętych, począwszy od najbardziej prostych 
do praktycznego użytku codziennego służących, 
aż do wyrobów ozd.bnych, dekoracyjnych. 
Możewy zatem podziwiać wyroby z łupanego 
pręcia jak kose i koszyki wszalkiego rodzaju 
i przeznaczenia, torebki, bombonierki, kosze 


na kwiaty, rogi obfitości na podstawkach, ko- 
sze do robót kobiecych, klatki, stoły i stoliki, 
następnie wyroby z całego pręcia, więc kosze 


„on i 


Obecnie potrzebuje xoiej państwowa w Ga- 
licyi okrągło 170000 toa węgla za sumę prze- 
szło 1.300.000 złr. t. j. płacąc tonę po 8 złr. 


PE m. a pank WE MIO EA M a 


| , kich ustępstw. 
OD JUTRA. 


| Nawet transakcya z meblami została z 
Pówieśó współczesna z papierów familijnych spisana 


przez Maryana Gawalewicza. 
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do ogólnego długu. 
Pan Krogulec sam mu tę myśl poddał, 
(Ciąg dalszy). ża przecież do Dziadąwej nie podobna wracać 
UI bez starych sprzętów, która miały swój cha- 
RE m ESTE raster, s zh pamiątkowe, a Ono 

1e £ i u F w vag 
tei" koniec n Ale wykazal zbyt d6 | gwiazda. p i wą zdaj z 
datnioh rezultatów w bilsnsie przedsiębior: | — Oko się już z tem opatrzyło — mówił — 
stwa; zaledwie można było „wyjść na swoje 1 | gerce przyrosło. Nowe umeblowanie, to jak 
to = a” e Gb dE i Ba | oboy AEO w sanp, resi pane A po- 
vydatki 1 naxíady na nti zy "| čem, tO Koszt sprawia wszystko Na nowo. 
sa SEE gaan, go >. aś kj ! I co H PR „ZR abg- deiris byc R 
zapasy ma ówki; : i 
pieckiego Ai orania KE kklkolkópi è dawal | Tak Boga kocha Galbgia gk 
się we hti trzeba było nieustaunie Ury- | nia teraz, odkąd wiem, ża szanowni państwo 
wać w jednym końcu, aby nasztukować W| wzócicie na swoje, korzystać z moich praw. 
SETU w ogóle w przedsiębiorstwach, z nie | 5 s wi H | DoS „kę w 
: ı Z Rie- bym się nis poważy r 486 n ñ 
wielkim funduszem n utrzymywa- | kiem krześle, na którem siedział pewnie jaszcze 
nie Es (rd dn Ka 6. + by- pradziadek Słowiński. To Spuścizna po ante- 
ło zadanie z sdm ratach !... 

śois, Że przynajmniej A 4 b 
ke ean tak wyron anae A nd Daklamował w ten sposób z przejąciem i 
A] nia groziło żedne niebeznieczsństwo ; niewiele potrzebował przekonywać pana Mieczy- 
a © aia o zwrot pożyczki, nia upomi- Sława, aby-swoje meble odkupil; prooencik 
nał się o procenta, nie pokazywal się prawie zna mały za ustępstwo wziął jedaak gotówką, 


i iko, powtarzając aby w rachunkach śladu nie zostało i to 
tylko az "A AO | był jago prywatny zarobek, z którego nie 
= Dobsze. dobrze; ze mną jsk z dzieckiem, Uważał za stoso "ne zwierzać się Zdzisławowi. 
Róboie, państwo ; jak wam najwygodniej. Praca ciągła i codzienna zajęcia w Baza- 
Mnie nie pilno, mogę ozekaó do skończsnik |rze wciągnęły przez owo pół roku jego istnie- 
świata. nia calą rodzinę w nowy tryb życia, z wy- 

I ozekał, stosując się do dyspozycyi wła- |jątkiem zawsze opornej i nie przekonanej 


endzi, oraz starego Słowińskiego, któremu 


goiwego wierzycisla, który mu zalecił jak naj- ZI, 0! À ) 
zdrowie nie pozwalało zajmować się niczem 


większą wyrozumiśłość i gotowość do wszel- 


o A Z Z O Et m ET TE W A LET 


PRZEGLĄD z dnia 10 Paździórnika 1894 


~a san teme 


łyski i wózki dziecinna, stoły i namioty, wy- 
roby meblowa: krzaała , fotela, stoły, parawa- 
ny, taborety, łóżka, szafzi i etażerki, kenapy, 
szesloagi, najrozmaitsze drobiazgi dekoracyjne 
i fantazyjne tak w prostem jak i rzdobnem 
wykonaniu. Wszystkie wyroby odznaczają się 
dokładnością wykonania, ieważością i dobrocią 
materyału, s pod względem strony zownętrz 
nsj nie pozostawiają nie do życzenia; mimo 
tych zalet, ceny ioh są bəz porównania n'ższa 
od tego rodzaju wyrobów zagranicznych. Nie- 
mniej pięknie i okazala przadstawiła się szko- 
ła koszykarska w Jaśle. Pomiędzy jej okazami 
oprócz przedmiotów gprostaj rabcty korzykar- 
skiej z łoziny korowanej i niekorowansj, wi- 
dzimy bardzo piękna roboty ozdobne, jak: 
talerze, ramki, mshbelki, stslaże, drobiazgi 
fautazyjne i t. p, wykonane tak z łcziny 
łapanej, — jakoteż z bambusa i  plesionki 
ohińskiej. 

Szkola koszykarska powiatowa w Dźuto- 
wia, mimo dwaletiiego swego istnienia, cka- 
zala wyrobami swojeami — chociaż prostej ro- 
boty — jednak yoprawnie i trwale wykonane- 
mi, że jeat na dobzej drodze do racyonelnego 
rozwoju. 

I W dziale tym oprósz wymienionych ro- 
bót szkolnych widzimy wyroby przemysłu do- 
mowego poszezególnych powiatów, przedsta- 
wione staraniem Rad powiatowych, jako tn: 
z Rzaszowa, I+dsbnita, Biecza, Limanowy, Kęt, 
Jezierzan, Przeworska, Staregomiasta, Podma- 
nasterzysk, Kałusza, Słotwiny i i, pomiędzy 
którymi na szozególną uwśgą zasługują wyro- 
by Towarzystwa aosuykarskiego w Wiązowni=- 
cy pod Jatosiawiem, zawiązanego s.araniem 
krięcia Jerzego Czartoryskiego, które tak pod 
. względem różnorocacści jak jakości i trwałości 
wykonania, craz strony estetycznej, są skoń- 
czonymi produktami tej gałęzi przemysła, z pry- 
watnej jak w'dzimy inicystywy na szerszą 
skalę produscyi rozwiniętego. 

Ch:óby z tak krótkiego przeglądu zdając 
sobie sprawę i wyszuwając refleksys o przy- 
szłości tej ga'ęzi przeraysłu krajowego, widzi- 
my, że przemysł koszykarski w Galioyi już 
obecnie stoi w pełnym rozkwicie, a prowadzo- 
ny w dalszym œągu tą drogą systsmatycznego 
naukowo praktycznego kieranku, wyruguje w 
niedalekiej przyszłości tego rodzaju zagrani- 
czne wyroby, gdyż jaż teraz w niszem im nie 
nstępuje, a pcd względem trwałości, wykona- 
nia i taniośei bezwzględnie ie przewyższa. 

Prof. Tadeusz Münnich. 
Premiowanie na wystawie. 

W grupie I, która obejmuje rolsictwo i ga- 
łęzie ściśle z niem związane, na podstawie uchwały 
komitetu sędziów, otrzymali w drugisj geryi, oprócz 
poprzednio wymienionych : 

Dyplom honorowy państwowy: 
Kom tet Towarzystwa gos; od. gslie, za inicyatywę 
w  przepiowedzeniu studyów geologicznych nad ty- 
pewimi glebami wschodriej części kraja i wysta- 
wienie mep, wykszów i wydawnictw TowśsrzyBt Ra. 
Towarzystwo węgiarshich kolei państwonych, za 
młocainie parowe. Karol hr. Lanckoroński, And:ze; 
hr. Potocki, za kolekcyę wyborowych ziemiopłodów. 
Henryk Dołkowski, za umiejątną rprawę i pro- 
dukcyę nowych odmian ziemniaków. Juliusz Wasg, 
za produkcyę sztucznych nawozów. C Schember 
z Wiednia, za doskonała wagi. M. Heid ze Stocke- 
rau, za trieury do czyszczenia i sortowania ziarna. 
Hr. Homżzesch, za umiejęttą uprawę tosf:wisk, 
| przeprowadzanie pożytecznych doświadczeń iza zie- 

'miopłody z gruntów torfowych. 

Dyplom honorowy komitetu wy- 
stawy: Dr. Tudstaa Pilat, za mapy i prace sta- 
tystyczna, Dr. Józef Ekielski, za diugoletnie zbie- 
ranie materyzłów do statystyki rolniczej i za mapy, 
Maks. Jackowski w  Poznanin, za zasługi ożoło 
założenia i rozweju kółek rolniczych w Wielko- 
polsce Bracia Eberhard z Ulm, za kolekcyę plu- 
gów. Jul. br. Brunicki, za ziemiopiody, 

Dyplom honorowy Towarzystw 

rolniczych: Wł Mayzel z Królestwa Polskie- 
go, za nagicna bnrakó cukrowych. Patronat Kółek 
rolniczych w Poznaniu, za przedstawienie organi- 
zacyi i wzorowe kierownictwo kółek rolniczych w 
Wielkopolace. Administracya ćóbe Andrzeja hr. Po- 
tockiego, za tabela produkcyi z'emiogłodó y z lat 30. 
Admiuistracya dóbr Romana he. Potockiego, za 
ziemiopłody i przedstawienia wyników uprawy róż- 
nych olmien ziemaiaków z lat 10. Roman hr. 
Drohojowski, za nawozy Sztuczie, a w szczególachci 
za mączkę Eościaną. 

Medal złoty pēńatwowy: Profesor 

Każmierz Pańkowski z Dublan, za tabelę prze ista- 
wisjącą wpływ melioracyi łą% na mleczn.ść krów 


i zestanienie doświsdczeń przy n,rawie izepakn | 


z 15 lat. Piecwsze węgierskie Towarz, stwo wyrobu 
maczyn, za kolezcyę itszyn rolniczych. Emil 
Wożniazuw.ki, za podukcyę nowych oimiaa zie- 
mniaków. „Sehlick* Akcyjsa Towarzystwo wyrobu 
maszya w Peszois, za plagi i siewniki, K. Ma lay- 
ski, za wzory praktyczne ksiąg ;achnnkowych i 
założenie pierwszego w kraju biura rachunkowcś:i 
gospodarsaiej 

Medal złoty komietun wystawy: 


, ozynnie. : a 
| Nibyto miał się znacznie lepiej, ala mu 


ozasem cofaiętą i Dlowiński wszedł znowu w, władzą w nogach odjęło; stać, ohodzió, po i 
| ich posiadanie, dopisawszy tylka pobraną samę schodach zwłaszcza łazić, nie mógł o własaych ' siedzę i siedzę na bruku — skarżył się Słowiń- 


siłach. 
| Zmuszony był siedzieć jak nsjwięcej lub 
lsżeó, aby się nie męczyć i nie wysilać. 
Ukrywano przed nim jego właściwy stan, 

nie choąc go matów.ó i za doktorem pociejza- 
'no go, Ża: 

— Na wiosnę się polapszy. Byle tylko zimna 
j ustaly, to i ta bezwładacść ustąpi. 
| — Daj Boże, daj Boża! — wzdychał — ale 
| jakoś mi się nie widzi, żeby szło ku lepszemu. 
| Nogi mi oiężą, jak kłody, coraz więcei. 

— To się ojozulkowi tylko tąk wydaje — 
wmawiała w niego Martynia, 
| — Wujaszecsek odwykł od chodzenia, ale 
| się przyzwyczai znowu — szozsbiotała z przy” 
mileuiem Roma. i 
| — Ta elsktryzgcyś jednak dobrze oi robi 
| wtrącała Słowińska. 


A on tak ze wszech stron przekonywany, 
siedząc na kanapie lab w swoim fotalu, poru- 
sal nogą to jedną, to drugą, jakby badał 
|resztkę sprężystości swoich muskułów i szeptał 
|do siebie: 

— Może być, może być.. Žeby człowiek tyl- 
ko nie został kąaleką na stare lata ! 


Proces się toczył z Choscholewiczami po- 
woli, bo trzeba było Wszystko z grantu oba- 
lać, przewracać, nicowaó, przepisywać, poda- 
wać po dziesięć razy; choroba Mikołaja, krucz- 
|ki Pawła, plątały prawidłowy bieg sprawy w 
rądzie i pomimo wszelkich danych do uzyska- 
nia teraz szrawiedliwośc;, wlokło się to z mie- 
siąca na miesiąc. f 

Łopusiewicz miał jednak dobrą minę i 


= —— 


gospodarskie, kufry wszelkiego rodzajn, ko-| Bolezław Augustynowiaz, prezes zarządu kółek rol- 


| DRZE DIODA ASA WA NE: 


niczych, za wystawę i zusługi vkoło rozwoju kółsk 
rolniczych w Galicyi, Eust. ks, Banguzzko, St, hr. 
Stadnicki i F~. hr. Potnlicki za ziemiopłody, J. 
Wielowiejski i Stef, Moysa za tytoń. Art, Cielecki 
za ziemiopłcdy. J. Paygert za jęczmień. Dr. K, 
Pzygert za grochy i woczewicę. Zdz, Obertyński, 
za ziemiopłory, Spółka melieranyjna w Poznaniu, 
za plany, kosztorysy i okazy drenowania. H. Ce- 
gielski w Pozaaniu, za grabarkę i siewnik. Miksza 
Leszich z Miskolez, za młynki, 
za mapy i tabele przedstawiające stosunki hodowli 
zwierząt domowych. Administracya folwarku dablań- 
skiego, za ziomicpłody. Oskar Radziński z Osieku, 
za ziemiopłody. Z Fertig, zn mapy i tabele sta- 
tystyczne powiatu bocheńskiego. Dr. 5. Koziełl 


hr. Potocki, A, hr. Hierakowski, L 
Gajewaki, W. Gajawski, E. Douimirski, F. Różyski, 


w Przemyślu, za narzędzia rolnicze. 
czyński, za mapę tyzowych rodzajów gleby i mapą 
hygsometryczią dolidy gądeckiej, oraz wystawą 
zbóż w ziarnie i kłosach. E. Jędrzejowioz i Sza, 
za nawozy sztuczne. 

Medal srebrny państwowy: Prof 
S. Pawilk z Dablan za grafikony, przedstawiające 
dochód z uprawy zbóż i zestawienie cen chmielu 
z lat 30, E. Szmeja z Białej za Śratownik Excelsior, 
Dobry z Czech za młocarnie sztyftowe, Spółka wo- 
dna z Oleska za plany osuszania moczarów, W. So- 
kołowazi za młocarnię, Carow z Pragi Za parniki, 
Stanisław Barliga za plan organizacyi majątku, Wei- 
gel z Przerowa za grabiarki, Malichar z Czech za 
siewniki, administracya dóbr R. hr. Potockiego za 
tabele produkcyi wełay i zboża oraz cen produktów 
z 53 lat, Tadeusz Fedorowicz za rachanki gospodar- 
skie z 20 lat, St. Pawlikowski za racyonalną eks- 
ploatacyę t.rfa, M. Petsrseim za pompy, A Maratse 
za jedwabnictwo; St. Jędrzejowicz, Ad. Jędrzejowicz, 
Jan ks. Sapieha i Aleksander Dydyński za ziemio- 
płody; dyr. Bastgen za wykonana w szkole okazy 
ułatwiające uczniom naukę rolnictwa, Oktaw Sala i 
Oskar Szhaell za ziemiopłody, Jacek Kieszkowski 
za groch, Jan Gumiński za zboże w ziarnie i hło- 
sach, Konstanty Siwicki¿za tytoń, Mikołaj i Eugeniusz 
Krzysztofowicze za ziemiopłody a w szczególności za 
kukurudzę, Stanisław hr. Sta nicki z4 pszenicę ko- 
stromkę, N, Obrębski za zboże w ziarnie i kłosach, 
Bt. Brykczyński za pszenicę; Seweryn br. B.unicki, 
ski, Michał Garapich zs ziemiopłody, Bol. Smiałowski 
za bób, Kazimierz Traczewski za ziemiopłody, Ja 
Ramułt za owies, Jal. Golębski za zboża, Jan Gaoiń. 
ski za ziemiopłody. 

Medal srebrny komitetu wysta- 
wy: Zb. Horodyński i G. Bohdanonicz za ziemio- 
plody, K. Pilińaki za pszenicę, dr. B. Stęmpiński za 
buraki cukrowe, zarząd gospodarstwa w Radlnej za 
okazy nasion, J. Marszałkowicz za żyto, L. Józefo- 
wicz za kuknradzę, R, hr. Koziebrodzka za ziemio- 
pł.dy, S. hr. Żółtowski z Niechanowa za pszenicę, 
H. Mierzeńszi i W. Gaiewosz za z:emiopłody, B:. 
de Vaux za pazenicę i Żyto, Lityńska za ziemio- 
płody, B. Lang za pszenicę jarą, 
tytoń, kierownik ogrodu doświadcz, w Zabl.towie za 
próby z tytoniem galicyjskim, P. Stefaniów za roz- 
sadniki tytoniu dla włościan, Z Dambowski za owies 
i żyto, A. Misiągiewicz za pszenicę i baraki, J. Bie- 
lawski i J. Paygert za ziemiopiody, A.- Kosiński za 
pszenicę, Wikiorya Krzysztifswiczowa za fasolę i 
bób; E. Paszkudzki, A. Miasta: i W. Krasnopolski 
za ziemiopłody ; L. Wikarski za pszenicę i jęczmień, 
O. Hempel za nasiona marchwi i buraków, Bt. Zając 
za produkcyę licznych odmian ziemniaków, Röber 
z Eisenach za młynki, Mayfsrth z Frankfartu za 
prasy do siana; Kübna z Wieselburga i Wachtel z 
Wrocławia; Sozański za model stajn, Kostrzewski 
za maszyny rolnicze, F. Sinpnicki we Lwowie za 
wialnie, Balawajder za brony i opielacz, Jan Janko 
i St. Wybranowski za Żyto. 

Medal  arebrny Towarzystwa 
gspodarskiego: Marta Konka z Kaszub, za 
przędzę. Prefasor K. Szulz z Dublan, za mzpy 
meteorologiczne. Profesor M. Kowalewski z Da- 
blan, za zbiór glist pasożytnych w zwierzętach do- 
mowych. Profesor Monasterski z Dublan, za przed- 
stawienia tworz nia sią gleby ze skał. Jau  Bislk 
z Prus królswskich, za ` nasiona zbóż, Moszyński 
z Bnszni, za doświadczenia z nawozami sztucznemi. 
J. Jezierski z Królestwa Polskiego za nasiona 
Urbańiki z Poznania, za młocarnię Zaiązek ban- 
dlowy krakowski, za pożyteczną działalność. 

Medal bronzowy państwowy: 
Kniaż J Puzyna i J. hr. Borkowski, za ziemio- 
płody. Zakład w Drohowyżu, zą narzędzia rolnicze 
li wozy gospodarskie. Fabryka kos w Judanbnrgn, 
za kosy. Kron i Neatra z Więdnia, za śrótowniki. 
Zarząd gospod. w Niźżniowie, zą ziemiopłody. Ale- 
ksander Halimka, Za zboża w ziernie i kłosach, 
B. Wierzchlejski, za ziemiopłody, Dyr. Swieżawski 
z Jagielnicy, za wykonane w szkole okazy, uła- 
twisjące uczniom nkukę rolnictwa. Dyr. Bielski 
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A. %iesiołowski, | rządzia gospodarskie. 


| 


z Amwgyki, za ziemiopłoly, W. Gołębski, za zie- | za pszenisę. 
miopłudy. K, Slaaki, L. Ślaski, Art. Kalketeio, O. | banatkę. 


E. Czarliński, M. Bzszeniecki i H, Donimirski z: wi:z z Klebanówki, za pazenitę. 
Pros król, za wyborow» okazy nasion. Dornwald z Wróblowie, za pszenicę i jęczmień. Szczęsny hr. 
Dr. K. Mie- | Kozieb:odzki z Chlebowic, za żzto. Zarrąd gosp. 


zarząd gospodarstwa w Tiumaczu, Antoni Wasilew- | 


R. Wojciechowski za ziemiogłody, a Bzezsgólnia 


groch, St, Pawiiłowski, zu rzepak i pszenicę ba- 
natkę. A. Obertyński, za pszenicę, Fe Kamiński 
za Zastawisnie plonów kartofli. © Lilien, zw ta: 


bele statystyczna. Państwo Brody i Hr. Mierows, 
za z emispłody, Ks. Kruszelnicki, za tytoń. J. Ober= 
tyński, za ziemiopłody, J. Vivien, za zboża M, Stra- 
gzewski, za pszenicę S. br. Brunicki, za plany 
komasucyi. Bauk rolniczy we Lwowie, za zesta- | 
wienie cen zboża. Jan Paygert, za sprzęty i ua- 
J, ka, Sapieha. za torf, Dą- 
bsti z Rndaik, za torf Piotr Szczepański, zn ję" , 
czmień i pszenicę. Romanowski, z»  |szedicę. 
A, Dąbski, za okazy zbóż. J. Wiktor, za pszenicę. 
F. Podolski i K. Holzer, za ziemiojłody. W. Ba- 
rański, DBonieski, W. Mochnucki i T. Starzyński, 
S. Taungzyński, za rzepak i pszenicę 
K. Kłosiński, za żyto polstie. Kazliń ki 


Rybiński, Bt. | z Machnówko, za nasiona zb'ż, J. Żakiewicz, «m 
ziemiopłady. Pietgch, za wialaię  Tadeasz Fedoro- 
A, Tabaczyński ; 


w Wierzbicy (p. Rawa) i R. br. Michałowski, zw 
okazy zbóż. J. Gizowski i St. Icaay, za owies. Zv- 
fis hr. Wallis; J. Biliński i Zuk- Sxarszewski, za 
ziemiopłody. 

Medal bronzowy Komitetu Wyst a 
wy. X. Bielański w Turzem, A. Bo:zkowssi w 
Dziewiętnitech, M. Konopa:ki w Kobylu, A. B:zusz« 
kiewi z w Chorostkowie, Lasn Krokowski, Ed. Li- 
tyński w Litwinowis, H. Mierzeński w Dutosicy, 
J. Nowosiele.ki w Grąziowej, O. Sala w Wyaocku, 
Oskar Sshuell w Furlejówce — za przysyłunie spru- 
mozdań gospodurskich przez lat 20. . 

Medal bronzowy Tow. gosp. A kr. 
Potucka z Olszy, za buraki TE L J.. Żółtowski 
z Pozusńzkiego, za żyto; W. Korzenny z Brzozdo» 
wiec, za ziemicpłody; Alam Jordan, za pszenicę; 
Zarząd gosp. w Gosprzydowej, za owies; K, Denker 
i A. hr. B.eza, zażyto; P. G omala, za ziemiozło y. 
Kółka rolnicze: w Królówce (Brzesko), w Chałkąch 
(B:zeżąvy), w Monesterzyskach, w  Wiązownicy 
(Juiosław), w Rymavowie, w Posadzie górnej (Sa- 
nok) w Krości:nku (Nowy Sącz), w Łuce wielkiej 
(Ta nozo)), w Łozowej (Tarnopol) -- za rozo0wsze» 
chnianie szlachetnych gatunków uasion,. używanie 
nawozów sztucznych, popieranie zsekaracyi, zakłada: 
nie sklepików i w ugóle za pożyteczną działalność 
w kieruuku excnomioznym. L. Nieząbitowski z Głę- 
bokiej, za przedstawienia rozwoju niezmiarki. Moli= 
cki z Krakowa, za praktyczoą rachn kowcśó gospo- 
darałą. Gub- yzowi z i Schmidt, za wystawienie 


n | Polskich dzieł gospodarskich. K, Slipko z Rohatyna, 


za ¿lugi Ciszkie xica z Warczawy, za tof Dom, 
Kwiatkowski, za piewnik, Szulakiewicz z Bóbrki, ze, 
plagi i brony, A. Rach z Lubaczowa, za płagi. P. 
Fróhlich z Sączs, za brony, T, Bohdan, za Żyto. R. 
| Teaskolawska i Paweł Haikawy, za ziemiopłody, K. 
(Ładomirski, za kakurudzę, Jan Jarmołowicz, za 
;rzędzę, M. Ksrezmatz za jęczmień. W. Sarna za 
ziemiopłody. Jan Peygert, za przedstawioną mepe 
gosp. włościańsziego P. Prystawskiego ze Streptowa. 


Listy pochwalne Komitetn Wy- 
stawy: M. Zajączkowski, za plany budynkós go- 


A. Agopsowicz za apodarskich. Zarzął gozpod, w Tłamaczu, za torf. 


Powiatowe Towarzystwo handlowe we Lwowie, za 


podjęcie pożytecznej dla ludu działalności. Nay w Ba. 


dapeszcie, za narzędzia gospodarskie. Józef Rolle 
w Sędziszowie, za staranne zestawienie rachunków 
gospodarskich. Siark za nawozy sztuczne, L, hrabia 
Grocholski za wapno nawozowe. Ignacy hr. Krasi- 
cki za tot, K. Jaworski, M. Krzyżanowski, Tecdor 
Jungat i Sr. Dąbski za pszenicę. J. Sshmitt, za żarna 
K. Spiech za mlyn domowy. Budziński za kakuru- 
dzę. J. Wrtel za mak. M. Mniszek zą groch, M. 
Rokosowaki za pszenicę. A. Abgarowicz za ziemio- 
płody. Oskar Śittaner za nasiona. Stefan Czaykow- 
ski z Drohopola, za fasolę (z Kólką rolaiczego). Bt. 
' Opiało z Nowosielec za pszenicę i jęczmień (z Kół- 
| ka rolniczego). J. Klapkowski z Komborni, za orkisz 
(z Kółka roln.) Kuj. Tabisz z Podzameczka, za ka: 
kurudzę (z Kółka roln.). 


„List pochwalny Tow. goap.: Mar- 
celi Żółtowski, A. Żółtowski i w, Niemojowski 
z Wielkopolski, za plany budynków. A. Kosiński 
za obrzynacz do buraków. J. Witkowski x Piua 
Król., za pług dwuskibowy, W. Włodarczyk za 
wialnię. K. Mach z Czułówka (Krak.) za pszenicę 
i przędzę. A. Danikowski za żyt. Fedko Cap zu 
nasiona ztóż, J. Ogorzałek z Cieniawy, za makuochy 
i olej laiany, Məntzel, ogrodnik z Dublan, za sta: 
ranog uprawę ziemiopłodów w ogrodzie szkolnym. 
W. Niemczycki z Wiązownicy, za jęczmień (z Kółka 
rolniczego), Z Kółek rolniczych: Jan Kura, z Za- 
brzeża (Sącz), za jęszmień. F, Wójcik z Wyciąż 
(Krak.), za żyto. Stan. Chmura z Brzezin (R pezy- 
ce), za zboża. A. Bogda z Posady sanockiej, za 
zboża. J. Zmamirowski ze Słobódki, za pszenicę. J. 
BŁó.zak z Łozowej, za pszenicę. Mieczysław Rożen, 
Antoni Horodyski nauczyciel w Byczkowcach , Jan 
Bogdanowicz, Julian Krzeczuaowicz, Konstanty Si- 
wieki z Cieniowy p. Kołomyje,{P. Brysiewicz w Tarce 
Kliziewicz w Kuiażsm, za przesyłanie sprawozdań 


z Kobiernioy, za wykonane w szkole okazy, uła- | gospodarskich przez lat 16, 


twiające uezniom naukę rolaictwa. A.  SŚchnell, 
E. Lityński, J. Kopestyński, J, hr. Krasicki, Zdzi- 
sław Skrzyński i Ks. J. Broda za  ziemiopłody. 


sam już twierdził, że „wyrok tak, jąkby miał 


w kieszeni“. 
— Bal. mecenas sobie pogwizdujesz, a ja 


ski znisoierpliwiony — wszystko idzie jek po 
grudzie! .. 

— To nio, ale się ruszy lada dzień, lada 
dzień — zapewniał go adwokat — dobra na- 
sza | wygrabśmy |.. a mówiłem, że się nie da- 
my ?.. 00? 

„— Odzie tam mecenas mówiłeś ?.. to ją mó- 
wiłsm, ja powtarzałem zawsze, że Pan Bóg 
sprawiedliwy. 

— A ja nie? 

— No, niezawsze, niezawsze. Wzruszałeś 
ramionami, kiedym oi to przepowiadał, pa- 

miętasz ? 

„— Bo sprawa była oiężka, bez wyjścia, slom 

nigdy nie tracił nadziei. 

Spierali się teraz O to, 
kwietnia optymistą. 
| Łopusiewicz był ooraz pewniejszy wygra- 
1 nia nprawy, że mu się uwierzyć nie oheiało, 
aby kiedykolwiek powątpiewał o jej wyroku, 
zwłaszcza od czasu, gdy resztę dokumentów 
otrzymał, złożonych przez Franka Zdzisiowi 
Zabłotowskiemu. 

— Mamy teraz wszystkie atuty w ręka — 
mówił — wykurzymy Chocholewiczów, jak lisa 
z nory. 

Zdziś, nie mogąc się osobiście zobaczyć 
z chorym Słowińskim , poszedł do adwokata i 
wręczył mu sam papiery, dodawszy potrzebne 
objaśnienia. 

Parę razy przywoził Franka do Warsza- 
wy, aby swojemi zeznaniami ułatwiał zebranie 
dowodów; chłopak przybrany do osobistych 


kto z nich był 
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pa 


okazyi świadczenia w sądzie. 

Paweł Chocholewicz bowiem próbował 
wszelkich możliwych sposobów zak wastyono- 
wania suteutyczaości papierów i kręcił przy 
pomocy swoich pokątnych doradzców, zaprze- 
ozal wszystkiemu, zżymał się, groził wyto- 
czeniem prożssu kryminalnego o sfałszowa- 
nie listów i rachunków, zapietał się wszyst” 
kiego i na każdym kroku stawiał nowe prze- 
szkody. s 

Dowodzenie było tradue pomimo tak ja- 
wnych dowodów ; była nawet chwila bardzo 
krytyczna, która dscydowała o całej akoyi. 

Na szozęście, spryt Franka uratował sy- 
tuacyę. 

W zaciętośi swojej przeciw dawnym 
chlabodawsom  przemyśliwał oiągle nad tem, 
jakby ich zgubić i zsmśsió się na nich. 

Kiedy słu:;hał o zarzutach stawianych 
preot on przeciwną, wyrywalo mu się tyl- 

0 Z ` 


— Złodzieje ! 
„Ze złości zacisnął pięść i ugryzł się 
w nią z jakąś zwierzęcą pasyą; małe oozki 


krwią mu nabiegły i roziskrzyły się, jak 
wilkowi, 

Nagle palnął się w ozoło i zawołał w o- 
becnoś.i Łypusiewicza, u którago się ta sceną 
odgrywała : 

— A ja ich taki zgubię! ja mam, mam, 
mam |. ja przacie nie wszystko zabrałem ze 
sobą. Oni mówią, że to podrobione, ż» to fał- 
Szywe, ohoą kryminalistę ze mnie zrobić ?.., 

oczekajcie, teraz dopiero prawda wyjdzie na 
wierzch jak sama oliwa. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


posług jego, pozostawał w Perełce, wyczskując ` 
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KRONIKA. 


Lwów 9 października, 

Oblad delegacyjny. Wezoraj odbył się w zam- 
ku królewskim w Budzinie drugi obiad dla człon- 
ków delegacyi. Z naszych posłów byli zaproszeni 
pp. Barwiński, Henzel, Popowski i Zaleski, Z p 


Zuleskim rozmawiał Cessrz długo o zbliżającej się 


seyi Rady państwu i z zadowoleniem wspomniał o 
stauowisku, jakie zajęło Kolo polskia w sprawach 
politycznych. P. Barwińskiego zupytał Cesarz, czy 
wraca do Lwowa, na co p. Barwiński odpowiedział, 
Że wróci ua kilku dni, aby wziąć udział w nara- 
duch krajowej rady 


Najj. Pana, czy ma dużo tzynności w radzie szkol- 
nej, odpowiedział p. Bacwiński, że zajęty jest wy- 
duwnietwem ruskich książek szkolnych i ma jeszcze 
niejedno do załatwienia w tym kierunku. „Cieszy 


mnie b'rdzo — rzekł Cesarz —- Ża jesteś pan tak 
czynny. Ostatnie przemówienia pańskie było bardzo 
patryotyczne — i bardzo mnie uralowało* P., Bar- 


wiński podziękował Cenarzowi za te wyrazy naj- 
wyższego uznania. Następnie zwrócił się Cesarz do 
p. Popowskiego i rozmawiał z nim o systema y- 
cxoym rozwoju armii austryackiej, przyczam wapo- 
mniał także o ostatniem sprawozdaniu p. Popowskie- 
go, a z p. Henzłem rozmawiał Cesarz o sprawach 
galicyjskich. 

Mianowania. P. namiestnik powołał komisarza 
policyi i kierownika komisarystu policyi w Brodach 
Emila Kropatachka i kierownika ekspozytury psli- 
cyjnej w Bełzcn Ludwika Pawłowskiego do służby 
w dyrekcyi policyi we Lwowie, a zarazem prza- 
niósł koncepiatów policyi : Euzebiusza Tymowskiego 
i Jarosława Roszkiewicza za Lwowa do Brodów 
i oficyała policyi Józefa Kociabę ze Lwowa do 
Bełzca. 

Lwowski wyższy sąd krajowy zamienował 
praktykanta konoeptowego namigstnistwa Kazimierza 
Władysława Grabowskiego i praktykantów sądo- 
wych: Franciszka Pilata, Zygmunta Pettesche, 
Antoniego Sobotę i Władysława Miillera, auskul- 
tantami sądowymi; zaś Stanisiawa Surwihskiego 


adjunktem  kancelaryjpym sądu obwodowego w 
Samborze. 
Komisarz galic. namie:tnictwa dr. Ignacy 


Rosner mianowanowany wicesakreterzom w mini 
Bterynm oświaty. 

Zmiana własności. Dobra Łukawiec ra Ba- 
kowinie, niespełna 5.000 morgów ornej ziemi i la- 
Bów, przeszły na własność hr. Edmunda Potockiego 
z Galicyi, a nie hr Romena, jak mylnie początko- 
wo doncszono. Hr. Edmund Potocki nabył je od p 
Mikołaja Wassilki za kwotę 550000 zł, odatępując 
mu w cenie kupna dobra Trościaniec w jaworow- 
okiem, w Głalicyi (wartości 110,000 zł.) 

Konkursa. Rala szkolna okręgona w Tarno- 
brzegu rozpienła z terminem do końa bm. konkura 
na posadę rz. kat. katechety w 5klsowej szkole 
mięszanej w Tarnobrzegu i na kilkenaścia posad 
nauczyc elskich. Megistrat m. Żółkwi poszukuje 
dyetarynsza. Dyrekcya poczt i telegrafów ogłasza 
z terminem do 16 b m. konkurs na posadę ekspe- 
dyenta pocztowego w Drohowyżu w powiecie żyda- 
czowskim, zaś z terminem do 23 bm. na posady 
ekspedyentów w urzędach pocztowych w Niezwi- 
skuch w pow. hozodeńskimi w Prusach, Sichowie i 
Tołszczowie w pow. lwowskim. 

Cyrk Sidolego. Przedstawienie na korzyść Tow. 
wzaj. pomocy uczestników powstania z r. 1863 od- 
będzie się nie 9, lecz we czwartsk dnia 11 piź- 
dziernika. j 

Ze ster adsokackich. Dr. Kazimie:z Janota 
wpisazy na listę sdwoketów z siedzibą w Ry- 
manowie. 

Cukrownia w Przeworsku. Miaisteryam spraw 
wewnętrznych zatwierdziło jnż etatnta galicyjskiego 
ukcyjneg. Towa zystwa przemysła cukrowniczego 
w Przeworsku. Komitet założycieli tego Towa- 
rzystwa zaprasza akcycnarynszów na ogólne zgro- 
madzenie, które odbędzie mię dnia 6 listopada o go- 
dzinie 11 przed poładniem w Sali rady powiatowej 
w BRzuszowie. Na porządku dziennym zebrania wy- 
bory: człenków Rady nadzorczej, zarządu i rewi- 
dentów. 

Ogólny wlec urzędników. Za iaicyatywą Re- 
dakcyi Gazety urzędniczej odbędzie sią we Lwowie 
w niedzielę dnia 14 bm o godzinie 12 w południe 
cgólpy wiec urzędrików państwowych. Przedmiotem 
obrad wiecu będzie wyłącznie tylko kwestya za- 
wiązania Towarzystwa urzędników o celach filan- 
tiopijoych. Projekt statutu tego Towarzystwa p- 
daje ostatni numer Gazety urzędniczej. Komitet 
organizecyjny uprasza urzędaików z prowinoyi o 
jak nsjlitzniejaze wysłanie ra wiec deiegatów. Zwo- 
łanie wiecu nastąpiło za wisdzą i wyreż tem zezwo- 
leniem pp. szefów władz krajowych, 

Nabożeństwo żałobne za poległych Żołnie:zy 
polskich w bitwie pod Maciejonicami odbędzie się 
10 bm. jako w setną rocznicę tej bitwy w kośsiele 
urchikatedralnym o godz 11 przed południem, 

Opera „Goplana“ Żeleńskiego jest ukończoną 
i prawdopodobnie w zimowym sez*nie zostania na 
Bernie wystawiorą Zanim to nastąpi, usłyszymy 
w koncercie jutrzejszym wyjątki z aktu I i muzykę 
bałetową. Akt pierwszy rozpoczyna się przegrywką 
orkiestralną, po której chór nimf zapowiada prsy- 
bycie swej królowej. Po krótkim dnecika Skierk: 
i Chorhlika wychodzi Głoplana „smutna zapłakana“ 
i opowiada dzieje swej miłości (ballada). Oprócz tej 
całej sceny, wykonanej przez penny Szlezygić- 
równę, Kerolewiczów: ę, Bohuszównę,(chóry i orkiestrę 
odśpiewn p. Mysznga piosenkę Grabca i romans Kir- 
kora. Mozyka baletowa jest prześliczna. Libretto 
opery napisane pięknym poetycznym wierszem, wy: 
szło z pod pióra radzey L. Germana. 

Obraza religii. Jak czytelnicy nasi zapewne 
Bobie przypomną, podczas uroczystości Kościnszkow- 
skich w marcu rb. w Krakowie, wybuchły rozrachy 
antysemickie. Powód do nich dał pewien żyd, który 
przebrawszy Się w Butannę i komżę chodził po Ka- 
zimierzu (dzielnicy żydowskiej Krakowa) i udawał 
księdza idącego z Pzzenajświętszym Sakramentem 
do chorego. Żyd ów, nazwiskiem Mojżesz Gertler, 
liczący lat 18, stanął wczoraj przed zwykłym try- 
bunałem karnym w Krakowie, obwiniony o zbrodnię 
obrazy religii. Rzecz cała według akta oskarżenia 
przedstawia się jak następuje: W czasie „Purima , 
tj. 24 marca rb. po 10-tej godzinie wieczorem, Sier- 
żant policyjny Izydor Katek, pełniąc służbę na Stra- 
domin, zauważył, że tłumy zamaskowanych i nieza- 
maskowanych izraelitów idą od Stredomia ku ratu- 
szowi na Kazimierzu, a pomiędzy tymi tłamami apo- 
strzegł jednego izraelitę, ubranego w ten sposób, 
jak się nbierają kspłuni katoliccy, idący z wiaty- 
kiem dc chorego. Izraelita ów nadto w ten sam 
sposób dzwonił, jak to czyni ksiądz, niosący Prze- 
nojświętszy Sakrament. Gdy następnie Katek usły- 
szał głosy z tłumu, Że ksiądz idzie do chorego, 
chcąc zapobiedz dalszemu zgorszenia, zbliżył się do 
owego za księdza przebranego izraelity, którym był 
obwiniony Mojżesz Gertler, odebrał mu dzwonek i 
oświadczył, że go aresztuje, poczem kazał mn iść za 
sobą do ekspozytury policyjnej. 

Podczas tego, gdy Kutsk prowadził obwinio- 
nionego, Gertler, przy pomocy innych izraelitów 


«dzierał z siebie ubranie zapewne w tym celu, aby ! 
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gdy stania ną ekspozyturza policyjnej nie było mo- 
Zna poznać, iż był przebrany za ksiądz». Obwinio- 
ny na razia szedł spokojnie, lecz gdy Kantek zbli- 
Żył się ku mostowi podgórskieran, dzielącemu eks- 
pozyturę polieyjną od Kazimierza i wezwał pomocy 
strażników akcyzowych, obawiając się, aby mu li- 
czny tłum żydowski nle odbił Gertlera, wtedy, 
obwiniony zaczął się szarpać, iść dalej niə chciał, 
a tłum izraslitów rzacił się na Kutka i przemocą 
zaciąguął go wraz z obwinionym na przeciwną stro- 
nę ulicy, gdzie jest miejsoa ciemne i bszludne, Ku- 
tek nie wypuścił z rąk obwinionego i z nim razem 
party dostał się na dragą stronę ulicy, gdzie go 
na ziemię prząwrócono i przy tej sposobności ktoś 
z tłumu ulerzył go lassą w głowę, a ktoś inny ko 
piął, Część ubrania obwinionego ktoś z tłumu wyr- 
wął z rąk Kutka. Straźnicy atcyzowi z poborcą ak- 
cyzowym Ignacym Krajewskim przybyli wreszcie 
na pomos Kutkowi, uwolnili go z rąk tłumu i za- 
prowadzili obwinionego na strażnicę policyjną. 
Dalej przytacza akt oskarżenia, iż Mojż ssz 
Gertler przyznał, co również zsznaniami przesłacha- 
nych świadków stwierdzono, ża wieczorem d, 24 
marca 1594 r. ubzsł się w długą, białą, damską ko- 


i gka czysto realnego. 
przez różna szczeble bierarchii społecznej, starał się |go zaś pod Żaduym waruukiem nis może 
wykazać, ža warunkiem szczęśliwości ladzkiej nie |mówoa zgodzić się ią ustawę, zezwklającą 
|jest znachodzenie się w pewnych pożądanych przez | Ea przejście z religii vhrześcijańskiej na Ży- 
tę jednostkę stosunkach społecznych, ale przejście | dowską Nikt nie ma nio przeciwko temu, 
ze stanu mniej pomyślnego w stan korzystniejszy. |ażeby ci powzzechnia szanowani i kochani 
W dalszym toku prelegent motywował teoryę swcją | współobywatele żydowasy stali się chrześcija- 
dowodzeniami, opartemi na różnych gałęziach nauk | nami, ale jakżeż można zadawać kłam nsej- 
ścisłych, starają: się wykazać, że nie ma na ziemi | wyższemu  dogrmatowi Kościoła, według któ- 
stałego uszczyśliwienia, głyż człowiek przywyka po- |rego charakter chrztu Św. jest niezmazalny. 
woli do szczęścia i szczęście to steje się dla niego | Słowo „recspcys* jest tylko frazesem bez 
obojątnem. Tę właściwość psychiczną uzasadnił | treści, bez żadnej praktycznej wartości — 
dłuższymi wywodami, w których podniósł, że zmy- | który nawet żydów zadowolnić nie powinien. 
sły stają się mniej cznłymi na podrażnienia słabsze Minister oświaty b+. Kótvó3 starał się zbić 
wobec podreżnień silniejszych i na odwrót. Miurą| wywody hr. Zichy'ego i prosił o przyjęcie tej 
doznanych przyjemności, których zbiór nazywa się | ustawy, choćby już z tago powodu, żs jest ona 
pospolicie szczęśsiem, porównał prelegent do wy-|Wyrazem uznania, jakie wianiśmy współoby- 
kładnika stosu kowego, który fest tem więtszy, im | watelom żydowskim, którzy przez tyle wieków 
większy poprzednik, lab mniejszy nustępnik, Po. | Cierpieli razem z nami, a cząsto przaz nas. 

nieważ w stosu:such społecznych powiększenie po- He. Szechenyi i wielki oshmisirz hr. Sza- 
przeduika jest rzeczą nieraz niemożliwą, zatem cał» | pary oświadczyli, że jakkolwiek gotowi są Ży- 
tajemnica uszczęśliwienia człowieka polega no po-|dom dać wszelkie prawa na polu politycznem 
mniejszeniu następuika, czyli na poddanin się uo-|i społecznem, to jednak jako chrześcianie nie 


Przeprowadziwszy jedluvstkę | Wang lalką do szyi. Ze stanowiska religijne- | 
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BF kupuja i sprzedaje wszelkie papier 
wartościowe i monety po najdokładnieć: 
szym kursie dziennym. 


PĘOMESY 
ma Wiecdenskie losy komunalne 


po 8 złr. 75 ct, wraz zs stemplem 
Giągniemie 2 listopada r. b. 


popołnd iju. 
sięgłych trybunał skezal Ignacego Amałowicza na 


o 


i jeden 
sierpnia 
według podania obwinionego miał Kaczor ukraśó. 
Kaczor tzująs się „o rażonym ma honorze“ uderzył 


płynęła, 
cznie się zaostzzył e na przedstawienia, 
Lisowiczowi, aby go do sądu zaskarżył, odpowiedział 
ten ostatni, iż on gobie sam zrubi gatysfakoyę. 


miesięcy więzienia. 


ją szaurziem ; Ż3 nareszcie na twarzy miał maskę, 
a w ręce dzwonek, 


nić na swoich, również przebranych towarzyszy, je- 
Żeliby się w tłamie zgubili. Mojżesz Gertler prze- 


oraz aby dzyoniąc, udawał, że idzie do chorego 
z Przenajów. Sakramentem i w ten sposób okazy- 
wal wzgardę religii katolickiej. 

Zieznaniami Katka, tudzież zeznaniami ianych, 
w t ku dochodzenia przesłuchanych i do rozprawy 
wczesnych świadków stwierdzono, że ubranie i za- 
chowanie sę obwinionego Mojżesza Gertlera były 
tego rodzaju, iż na otoczenie czyniły wrażenie, że 
to ksiądz katoliczi z Przanajśw. Sakramentem idzie 
do chorego, że obwiniony, idąc przez ulicę, często 
dzwonił i to zapełaie w ten sam sposób, jak to 
czyni ksiądz katolicki, idąc do chorego z wijaty- 
kiem; że tłamaczenie się obwinienego, jakoby tylko 
w tym celn i wtedy dzęonił, gły ma się jego to- 
warzysze zgubili i gdy chcirł ich odszukać, nie jest 
zgodne z prawdą, nakoniec Że czyn obwinionego u 
wszystkich przechodniów, którzy po jakimś czasie 
spostrzegli, iż ubwiniony udawał księdza, idą- 
cego do chorego, wzbadził zgorszenie, a zgorezanie 
to wywołał też czyn obwinionego nietylko u na- 
ocznych świadków, lecz i w obszerniejszych kcłach, 
między któremi wiadomeśś o nim niezmiernis szyb- 
ko się rozeszła. . 

Dalej akt oskarżenia rozbiera krytycznie tłó- 
maczenie się obwinionego, omawia znamiona speł- 
nionego przezeń czynu i twierdzi, że oskarżenie 
Mojżeszą Gertlera o zarznconą ma zbrodnię obrazy 
religii jest uzasadnione. . 

Po przeprowadzonej rozprawie i wywodath 
pp. prokuratora Kalitowskiego i obrońoy dra Abła- 
mowicze, trybunał uzaał Gertlera winnym występku 
obrazy religii i skazał na 3 miesiące aresztu Ksisłe- 
go, obostrzonego postem co tydzień. 

Z lzby sądowej. W sprawie Ignacego Ama- 
łowicza i Zofii Didachowej, oskarżonych o zbrodnię 
morderstwa, zapadł wyrok wcz.rsj o pół do 3-ciej 
N. podstawie werdyktu sędziów przy- 


karę śmierci przez powieszenie, zaś Zofią Diduchową 
na 10 miesięcy więzienia. 

O godzinie 4 pupoładnia rozpoczęła się roz- 
prawa przeci% Huatowi Lisowiczowi oskarżonema 
zabójstwo Kaczora. Obaj służyli w skarbie w 
Grzybowicach. Między zabitym Kaczorem a obwi- 
nionym dłuższy czas trwał stosunek  nieprzyjażny 
odgrażał się często drugiemu. Około 10 
pokłócili się obaj o jakąś szczotkę, którą 


obwinionego widłami po głowie tak, iż aż krew po- 
Oltsd stosunek między obydwoma zna- 
czynione 


Dnia 23 sierpnia po sprzeczse w kuchni wy- 


szli obaj na podwórze i wówczas Lisowicz uderzył 
Kaczora, niogącego nosze z drugim parotkiem, w gło- 
wę, poczem ten upzdł na ziemię i oddając struwę 
dopiero co zjedzoną, natychmiast skonał. Bekcya le- 
karska orzekła, Że Kaszor zmarł Śmier:ią gwełt>wną 
przez uduszacie niestrawionym pokarmem, a udusze- 
nie to sprowalziło wstrząścisnie mózgu, s;owodowane 
przez silno uderzznie. 
wszystkiego, podzjąc jedunk, że chciał go uderzyć 
bez zamiara zabicia, co zeznają również zawezwani 
świadkowie. 


Oskarżony przyzuaje się do 


Trybunał, skład jący się z pp. radcy Hausera, 
Majewskiego i Hayderera, skazał Lisowicza na 10 


Oskarżał prokurator p. Stebelski, bronił ad- 
wokat Eimund Kamieński. 


Oświetlanie grobów. Jsuk wiadomo w lonia 
towarzystwa „Czytelni katolicziej* powstzła myśl, 
aby pieniądze, wydawane w dzień zaduszny na cświe- 
tlenie grobów, obracać dla biednych. W celu na- 
radzenia się nad wszóluą akcyą w tej sprawie, od- 
będzie się dziś o godzinie 6 posiedzenie w lokalu 
„Czytelni katolickiej“ (Kopernika 5). 

Jubileusz. Pan Józef Koitsobim , rewident 
kolei państwoRej obchodzi dnia 10 b. m. 25-letni 
jubileusz swej pracy biurowej, podczas której za- 
skerbił sobie prawdziwie obywatelskiem postępowa- 
niem w tradaej słażbie kolejowej miłość i wdzięcz- 
ność podwładnych sobie urzędników, rzszerą przy- 
jeżń kolegów i pełne uznanie swych przełcżonych. 

Slub Daia 23 bia. odbądzie się w kościele 
00. Jezuitów we Lwowie ślub księżniczki Karoliny 
Pauliny Windischgraetzównej, córki ks. Ludwika, 
komendanta lwowskiego korpusu i ks. Waleryi 
z hr. Deseffy vən Eierneck, z p. Edgarem hr. 
Henckel v. Donnersmarok, porucznikiem w rezerwie 
królewskiego pałku huzarów pruskich im. hr. 
Goetzen. 

W sobotę w kościele arch katedralnym obrz. 
orm. ks, arcybiskup Isgakowioz w asystencyi księży 
kauonika Lewickiego, Lenkiewioza, Szymonowicza, 
Mardorysiewicza i  Świsterskiego pobłogosławił 
zwiąsek małżeński panny Bożeny Weczelakównej 
z p. Aleksandrem Milekim, redaktorem „Smigusa*. 
Po ślubie rodzice panny młodej podejmowali liczue 
grono gości weselnych wepaniałą ucztą, polozas 
której wzncszono wiele toastów na cześć pp. mło- 
dych i obacnego na uczcie ks. arcybiskupa Issako- 
wicza. Po kolacyj przy dźwiękach muzyki 80 pp. 
bawiono się do bialego rana. 

Ze Stryja nam donoszą: Dyrektor tutejszej 
szkoły ludowej p. Hahn, z okazyi wieczorku urzą- 
dzonego na dochód biblioteki dla młodzieży uczącej 
się, odczytał pracę swą p. t. „O warunkach ludz- 
kiej szczęśliwcści", Ze względu na temat, łączący 
się bezpośrednio z tąk aktualną dziś kwestyą spo- 
łeczną, warto streścić ten odczyt, 


szulę, tudzież przywdział na sisbie biała przeście- 
radło, które spałało aż do ziemi i którego jeden 
koniec związanym był w kształt kapuzy ; że kapu- 
zę tę miał nałożoną na głowę i że pod szyją związał 


Obriniozy tłómaczy się, ża był za Śmierć 
przebrany, a dzwonek mizł w tym celu, by dzwo- 


czy, jakoby się przebrał za księdza katolickiego, 


browolale warunkom mniej pomyślaym, aniżeli by 
do tego zmuszało połcżanie społeczne danaj jednostki, 
Tę tejemnicę zrozumieli najwięksi myśliciele staro- 
Żytnych i nowszych czasów, co więcej wszystkie 
religie oparte na jakiej takiej etyca, uwzględniają 
ją w pewnej mierze, najbardziej zaś etyka Kościoła 
katolickiego, która nakładając na jednostkę pewne 
obowiązki moralae, jak np. pracę, miłość bliźniego 
i moralize Życie, wskazuje człowiekowi, że do 
szczęścia potrzebne mu jest owo dobrowolne podda- 
nie się stanowi mniej Korzystnema, jaki spełnienie 
tych cnót za sobą pociąga, w ten sposób osiągnie on 
wiele przyjemnych, a więc uszczęśliwiających go chwil, 
gdyż ciało i dusza stają się wrażliwemi na uczucia 
przyjemee. Ten sposób przedstawienia rzeczy waka- 
zuje, że wszelkie mrzonki materyalistó9 można ła- 
two zwalczyć dowodami, opartemi na zruncie czysto 
realnym, R więc pokonać ich można własną ich 
bronią. Od:zyt nagrodzono oklaskami. 


., Romans carewicza, Telegramy doniosły nam 
już o romansia carewicza z pewną żydówką , któ- 
ry — jak Münchener N. Nashr. piszą — ma być 
powodem zwlekania małżeństwa carewicza z księż- 
niczką Alicyą. Otóż w sprawie tej piszą Münchener 
N. Nachr. jak następuje: Carewicz Mikołaj od da- 
wna już utrzymuje stosunek miłosny z jedną piękną 
Żydówką. O stosunku tym rodzice nic nie wiedzieli, 
dopóki car stanowczo nie rozkazał swemu synowi 
się ożenić. Wówozas carewicz Mikołaj, ulabieniec 
matki, wyznał jej całą prawdę. Carowa była prze- 
rażoną, gdy jednak carewicz oświadczył jej, że pod 
żadnym warunkiem nie usłacha rozkazu ojca i że 
raczej zrzeknie Się tronu, aniżeli wyrzeknie się swej 
żydówki, uważała za swój obowiązek powiedzieć to 
wszystko carowi. Car boleśnie «dotknięty tem suro- 
wiej powtórzył swój rozkaz synowi i carewicz Mi- 
kołej pojechał do Koburga na uroczystość zaręczyn, 
Obecne więc zwlekania carewicza z małżeństwem są 
latwo zrozumiałe, tembardziej, że niebezpieczna chr- 
roba ojca iodzi w nim nadzieję możliwości własno- 
wolnego zerwania zaręczyn z księżniczką Alicyą a 
poślubienia żydówki. 

Zamach samobójczy. Wczoraj wieczorem w o- 
grodzie realności przy ulicy Szpitaltej liczba 37, 
nsiłowała sobie odebrać życia jakaś młoda około 19 
lat licząca panienka. Postrzeliła się w lewą rękę. 
Ziawezwane pogotowie stacyi ratunkowej pospieszyło 
jej z pomocą; stan jej nie budzi poważnych obaw ; 
osłabiona ona tylko jest bardzo wskutek upływu 
krwi. Dotychczas nie skonstatowano, kto jest niedo- 
szła samobójczyni, Z ghustki, którą znaleziono przy 
niej, wypruła starannie litery, pozostawiając tylko 
koronę, zapytana zaś o nazwisko, nie chciała dać 
Żadnych wyjaśnień. Ze znalezionych 'przy niej“ li- 
stów wynika, iż przyczyną zamachu samobójczego 
był zawód w miłości. 

Nagła śmierć. Wczoraj we Lwowie zmarł 
nagle tknięty apopleksyą pensyonowany radzca na- 
miestnictwa Grzegorz Zadurowicz, 

Zmaril. Stanisław Zgórski magister farmaoyi, 
umarł we Lwowie w 350 roku życia. — Henryk 
Bitackan, zarządca fabryki garbarskiej, umarł we 
Lwcwie w 47 roku życia. 

Stan powletrza. T. 8 rano + 81/,9% R. w poł. 
+ 130 R, Bar, 771. Idzis w górę. Prześliczna 
pogoda. 


Wyszukane imię: 
A Ho, ho, jak widzę, pan masz ładną biblio- 
teczkę, ale dla czegoż sams romanse ? 

A, to już nabytek mojej Żony, która tą 
drogą chciała wynaleźć niezwykła imię dla naszej 
córeczki, 

A. No, i jakież państwo wybrąli? 
B. Marya ! 


Panorama rzciawickm na wystawie otwarta 
zodziamnie od godziny 8 z580 do 7 wieczorem. Wstęp 60 ot 


Literatura i Sztuka. 


Koncert złożony , wyłącznie z utworów i pod 
dyrekceyą Władysława Żeleńskiego odbędzie się ja- 
tro w sali domu Narodnego z nastę ującym progre- 
mem: 1. Wielki polonez, orkiestra gal. Tow. muz, 
2. Pieści a) Z łąk i pól (do słów Konopnickiej); 
b) Marzenia dziewczyny (do słów Ilnioziej) p. Szle- 
zygierówna. 8. Marsz ntoczysty, orkiestra. Ustępy 
z „Goplany*, 4. s) Pieśń Grabes, b) Romans Kir- 
kora, p. Myszuga. 6.a) Wstęp orkiestralny b) Chór 
nimf, chór żeński gal. Tow. muzycznego. e) Duetti- 
no (Skierka i Chochlik) panny Bohnssówna i Koro- 
lewiczna, d) Ballada Goplany, p. Szlezygierówna. 
6. Moazyka baletowa. e) Polonez, b) Krakowiak 
c) Mazur, orkiestra, Pzczątek o godzinie pół do 
8 mej wieczorem, 

Bilety są də nabycia w księgarni Jakubow- 
skiego i Zadurowicza ul. Karola Ludwika l. 1 
a w dzień koncertu wieczorem przy kasie 


* 


felegramy „Przeglądu“. 


Peszt 9 października. Rząd poniósł wozo- 
raj w izbie rmasgnatów posowaą dotkliwą 
klęskę, gdyż popieraza przezeń gorąco ustawa 
o recejcyi religii żydowskiej, stanowią jè- 
dną z najważniejszych części kompleksa re- 
form kościelno-polityczaych, odrzucona została 
większością 6 głosów. 


W dyskusyi zabrał pierwszy głos libe- 
ral Szontagh i popierał -to przedłożenie, 
przyczem sławił patryctyzm żydów węgierskich. 

Przywódzca katolików węgierskich hr. 
Ferdynand Zichy oświadczył, że nie odma- 
wia woala żydom węgierskim patryotyzmu 
1 sprzeciwiając sią tej ustawie, dalekim 
jest od wszelkiego antysemityzmu. Mówca 
kieruje sią tylko naukami Kośsioła katolickie- 
go, który każe kochać bliźniego jak siebie 
samego, wszelako właśnie szącunek i sympa- 
tya dla żydowskich współobywateli nie po- 
zwala mówcy głosować za ustawą, która ma 


Prelegent podjął pojęcie szczęścia ze stanowi- niejako przywiązać żydom węgierskim malo- 


koronnej 


zalecamy ZAMIANĘ tejże na 40/, listy zastawne Tow. kred. ziemskiego 
4l listy zastawne Banku krajowego, które obecnie notują niżej aniżeli 


węgierska Renta a dają gwarancyę hipoteczną. 


Zamianę tę uskuteczniamy pod najkorzystniejszymi warunkami. 


dziś przedłoży preliminarz budżetu na r. 1895 
i prosił, aby w tym ceiu zwołano specyalne 


wagę na przebieg obrad kościelno-polity ocznych 
w izbie msgnatów, tudzież na to, że projekt 
ustawy o swobodnem wykonywaniu religii zə- 
stał już odrzucony. Jaki będzie los inaysh 
przedłożeń, tego rząd przewidzieć nie moża. Za 
skrajnej lewicy odzywają głosy: „Prawdopo- 
dobnie ten sam.“ 
zbyteczną jest rzeczą odrzucone przez izbą ma- 
gnatów przedłożenis odsyłać jeszcze raz do 
komisyi, gdyż rząd obstaje przy niem w cało- 
soi i mie zgodzi sią ua żadną jego zmianę. 
(Oklaski z prawicy). 
prezydenta, ażeby gdy to już odrzucone prze- 
dłożenie, a ewentualnie także inue, odes'ane 
zostaną przez prezydyum izby magnatów do 
izby niższej zwołał bezzwłosznie posiedzenie 
celem przeprowadzenia nad niemi dyskusyi, 
do tego czasu zaś aby nie zarządzał żadnych 
merytorycznych posiedzeń. 


zamknięto posiedzenie. 


wano tu i odstawiono do sąda kernego byłego 
anstro-węgierskiego kousula 
winionego o malwersącye popsłnions na sta- 
nowisku dyplomatycznem i na stanowisku ko- 
misarza austro-węgierskiego na wystawie w 
Chicago. 


donosi, żs w sferach kompstentnych zapewnia- 
ją, iż wysłanie ozterech pancerników franou- 
skich na wody chińskie nastąpiło na podsta- 
wia porozumiania między Anglią, Fraacyą, Ro- 
Byą i Niemcami. 


sejmu morawskiego wybrany został burmistrz 
tutejszy dr. Wieser. 


mogą głosować za ustawą, zezwalsjącą przejść 
z religii chrześzijeńskiej ua żydowską. 

Za ustawą przemawiali hr. Csaky, Kegle- 
vioh i minister sprawiedliwości Szilagyi. 

W głosowaniu imiennem odrzucono ustawę 
109 głosami przeciw 103. Ze odrzuczniem gło- 
sowali także duchowni protestanesy. 

. Następnie przyjęto ogromną większością 
projekt ustawy o religii dziesi z małżeństw 
mięszanych, dającej rodzicom swobodę wycho- 
wywania dzieci w tej religii, w jakiej zechcą. 
Za tą ustawę pezemawiał ks. prymas Vaszary. 

Peszt 6 października. Sejm węgierski od- 
był wozorsj krótkie posiedzenie, na którem 
prezes gabinetu p. Wekerle oświadczył, że 


Głowna wygrana koron 400.000. 
Przy zamówienia-h z prowiacyi uprasza się o do: 
łączenie na portoryum. 
Na los zakupiony w tym kantorze padła główna 
Wygrana w kwocie 50.000 złr. 


Hiok uułożenia 15559. | 
AUGUST SCHELLENBERG | YH | 
Bom bankowy i kanto: wymien; we Leori vlies 
Karola Ludwika 1. 1. 
kapuje i sprzedaja wazelkia pasisty wartości ywa. 
PROMESY do ciągnienia 2 listopada 1394 na 
Wiedeńskie lzsy komasalna po 375 wraz ze stem- 
| plem. Główaa wygraaa 400.030 koron. Losy wyste* 
wy krajowaj po 1 zi. 
Wyduwałciwo gazety Losowai „NADZIEJA. Pre- 
mamerata szosaa 150. Na prowiacy: zł. 1'89. 


Zlecenia z growiacyi załatwia kie jak najtaniej 


posiedzenie. Następnie zwrócił p. Wekerle u- odwrotna postę. 


Lwów dala 9paźlzierniza (*% irbz sandlowaj} 

kope za szuka: Koiej gal. Karola Ludyżs 
200 uł. u. k. 315 — do Ż18:—. Kolej Luwow.-Ostrz. JAEN 
po 200 sł, x. 383,— do 286— flankę hipolzocioy, FE 
200 m. W. a, 413— do 422— py a | i 

Sisty sastawae se 19) zi Baske iózń, gun 
6'i, tosow. 5 40 lst, 101'10 do 10189, B%, m 50% pes 
110— do 110-70, 46|,9|, los. w 50 lat. 100— do 10079, 
Banku krajowozu £'|.'|. lo, © $1 lat. 2000— do 130.70 
Banka krajowezć 4. bom. w 57 ać. 36:50 de 87.20 To- 
kredyt. gal. siensz, 4, (. Omicja 96,0 do 9344 4 | 
los. w 411. los, 27.50 do 93:20, 4, los. w BG intari BA py 
do 97:20, 4':.9], każ. w Ga kaś. da s j 

Gbligi sa 100 £2.: Gaio fandusse prupinacyju: o 
4'|, 96.70 do 87.40. Bukow. fanduesa propiaacyjmezę? * | 
101:560 do Ko. banka krajowego S'n w. R. 4. A 
102310 do 10280, Pożyczki kczjowaj S AOs du — - 
4'|.*, 100-— do13370 4*, regea ISA 6680 de 265! © | 
s roku 1393 9580 do 96'60, 

Monety. Dukat ozsarski 5'87 do 597 Nypoksos- 
ào P86 do 996. Póliæparya 1015 do ——, Bae 
rozyjski erebrmy ozy paalarowy 1.33 —de 1.86 — 102 me» 
rak piamieokioz 3809) 42 6150 


Wozoraj areszto- 
E a 


Zdaniem prezesa gabinetu 


To też prosi p. Wekerle 


Wniosex p. Wekerlego przyjęto, poozem 
Wiedeń 9 paźdiernika. 


Palitschka, ob- 


Wiedeń dnis 9 paź c'eraika, (godz. 11 w połudn. 
Kredyty 867 35, kred, węgierakia ; Anglob. 
167:26, Uniony -—.—, Bankversiny ——, Lin: 
derbanki 265.70, Akcye tytoniewa 225.50, Staat 
bahny 366'75, Lombacdy (s zap.) 10835 Bibathals — 
Renta papierowa —.—, Rente węg. 4%/, kor. — -—— 
Benta węg. złota 40/, —,—. Alpiuy —-.—, MAaret 
61:10 Losy tar. 


Przy aresztywanym zaaleziono na- 
bity rewolwer. 


Paryż 9 października. „Ajencya Havasa" 


RUCH POCIĄGÓW. 


Czas środko wo-europejski, wcześniejszy od lwowskiego 
o 36 minut: 


Berno (morawskie) 9 sierpnia. Posłem de 


Antwerpla 9 psaźiziernika. Główna strak- | Qdchodzą de: |— Ró 
cya tutejszej wk wj Światowej t. E „StATa pospieszne | osobowa 
Artwerpia* stoi w płomieniach. zał i | 

Peszt 9 października. Prezes gabinetu ks. RABS, 2-24 10-10 4:50 |1035 |6.55 
Windiscbgraetz odjechał wozoraj do Wiednia. | warszawy . . . .| — 1010450 | — |6*56 

Peszt 9 pażdzieraika. Sejm węgierski po- | Chabówki (Zakopanego) 
stanowił 17 października przeprowadzić pono- | via Tarnów lub 7 — 1010 — — — 
wną dyskusyę nad odrzuconym przez izbę mą- A) Ezernyi) 4 = — | — |10.85 | — 
gaatów projektem ustawy o swobsdnem wyko- | Chabówki przez Stryj . | — — 950 4-100 | — 
nywaniu religii. Muszyny - Krynicy, Że- 

À p Wekerle przedłożył dziś budźat na Pozn = że eloaa] — e< 
r. 1895 i 
3 E 4,3 M „Krynicy, Zeg. 

Peszt 9 października. Preliminarz budżetu Ek TEnów. „| — — |450 | — = 
węgierskiego na r. 1895 wykazuje: wydatki | M-Kr. Żeg przez Stryj | — a — 710) _ 
zwykłe 421:053098 złr. t. j. o 26.470.263 złe. | Mezó-Lab., Szczawnego lej 

: i niż 1894 ; datki +». | Kulasznego via Przemyśl| — = — — € 
wiog pne AT Ee. L DVO EALEN odd Nadbrzezia i Tarnobrz.| — (1010/450 — = 
20.046853 złr. t. j. o 27.580.030 z'r. mniej in- | Podw. i Brod. z dw.gł.| 608 244 | 9/41 1020) — 
westycye 20.095.195 złr. t. j. o 3.643,220 złr.| , „ . Z Podz, | 6:22 236 |1004 18:47 1030 

ięcej j i Suczawy. > s opie BB o6 2105 JE 
więcej, nadzwyczajne wydatki na wspólne cele PE e a | 2 Jez absj = 
6597.602 złr. t. j. o 67.041 złr. więcej, razem dzia prez Halicz| 616 | — | — | — [10-30 
wynoszą wszystkie wydatki 467 792.748 złe. t. | Słobody rung. Kopalni] — | — |1016, — K030 
j. o 26 004.494 zir. więcej. Nowosielicy . P e15 = = = 10 30 

Dochody zwyczajae preliminoware na cw se | ao) = |ro16| —. AGRO 
445,375.831 zł, przemijające na 22 430.226 zł, | Kimpolungu . 615 | — ma PY Ga 
razem wszystkie dochody na 467,811.057 si Sokala A A R 920 6-45 | — 

o i 5 LA) 6 1a aa || ego = p a Z 
pozostaje wią nadwyżka dochodów 18.399 zł. | Be 5 ie E | : = 
t. j. o 93.879 zł. mniejsza niż w roku bieżącym. En tów 5:40 | 9:50 

-—————-—--------| | Szereucz a. s „A 
ld i Chyrowa przez Stryj| — — |540| — i 
> adesłane. Stanaluówa , Doliny, =. 
AE WE Bolechowa przez Stryj| — = 850 . 
Rubryka ta nis poshodzi så Radakcyi, nie bierze taż O: via Stryj| — | — | — aa = 
ona ma siebie za mię ładnej vdpowiadzialaości. tryja i Skolego = 
p I Przychodzą z: 
Wstę» wolny na wystawę ma każdy kto | Krakowa (Berlina, Wro- =. 9-00 
w kasie wystawy kupi los za I złr. w. a. "Dk sd 2384) SEA 50 amo | 900 
i 3 Chabówki (Zakop.) przez | 
Specyalista chorób skórnych | wansrycznęch Przem. Rzesz lubTarn.| 298 | — | — | — | — 
. . . Chabówki przez Rzeszów za — ais 

Dr. Kazimierz Podlewski |e Tmo |= | S ea lT 
b. lekarz na klinice prof. Fourniera w Paryżu i Lessara | Muszyny Krynicy, Ze- 

w Berlinie. giestowa przez Tarnów — — — | 900 

ordynuje od godz. 11—12 i od 3—5. ul Chorążczyny 16. Muaz. Eryn. Eae Pea, 4, 

PD oma „zz RZCRZÓW = z, = = 

Mezö-Lab., Szczawnego” 
Dr. Adolf Lukas sez yez?zenyi| - | |oo] -| — 
zZz o Nadbrzezia 1 rz.| — < es "LO = 
powrócił Podw. i Brodów dw. gł.| 212 | 929| 9-10 5:45 PY 

i ordyauje jak przedtem przy ulicy Blacharskiej Podw. i Brodów Podz.| 1-58 |918] 845| 619 = 

L. 8 I. piętro. ph Kiapolungu . ry = AES 6:35 

ac a "TI FUT PO Radowiec . . , . 240 Z | 787) — | 6:35 

Dr. Franciszek Michalik owsa 0"ldjni- owo | | AE 

; e a "40 — 7.87 — e 
lekarz chorób kobiet, ordynujący od 3 lat w Ee anh Słobody rung. Kopalni| 9-46] — s” Z | 6356 
kilkuletniej praktyca i > jęz a sto VA Parska osiadł | PUSi2tyna przez Halicz| 9'40) — | 7.37 | — = 
gynekologicznych w Wro a: Nek eka Czortkowa przez Halicz | — £ — "Yea | — 
w Przemyślu ul. Fra Borysławia przez Stryj| — | — | 202 EBŁO) — 
A fanii Bełza -aaa = == — 4'45 = 
Zdrój Arcyksiężnej Stefan Sokala 14) = = JJABlasj = 
ZCZAWi Ławocznego (Pesztu, 
= Ew Z Misk., Sz. Munk.) Chyr. ; 
S g 3 q i Stanisł, przez Stryj|j — — A 831 17'110) — 
HS: Stryja i Skolego date — — |S'49 | — — 
= SPRZ A- 
KRESKA | 5ni, oaro — | — | 20| — 
A BB Uwaga: Godziny drakowane grubemi liczbami ozna- 


czają porg nooną od 6 wieczorem do godz. 5 m. 59 rano 

W biórze informacyjaex o. k. austr. kolei państwo* 
wych we Lwowie, ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Linparial) 
jest sprzedaż biletów strefowych, okrężnych, dowolnie sasta» 
wialnych, zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów jazdy 
w formacie kieszonkowym. Informscya w sprawach tary» 
fowych i przewozowych. 


nznana za najlepszą i natnralną. 


Zdrój szczawowy obok Karlsbadu 
Woda stołowa, Woda lecznicza 
Głensralne zastępstwo dla Galicyi i Bukowiny 


Mendrochowicz i Schenker 


wa Lwowie, $ykstuska 1. 22- 


| m m z OE ARENY m 


SOKAL & LILIEN 


Dom bankowy i kantor wymiany. 
Zlecenia z prowincyj załatwiamy odwrotną  pooztą, 


PRZEGLĄD z dnia 10 października 1394. 


Gdy znikł za drzwiami, a Vera pozostała ` : - 
sama, ta myśl, że ma go tak blizko siēbie..; wej, że niepospolita uroda jsj panny służącej 
że mieć go bądzie przez oały ozas przeprawy | taką sensiacyę wywołujs na statku; wydawało | 


| datą swob=dą. — Gawędzę tu z tobą, a tym- 
|ezazem obiad twój wystygł do reszty. Musisz 
|jednak zjašó oośzolwisk, Voro. Oiłożyłam dla 
,Giebia najlapsze kawałki z pańskiego stołu, a 
wyp: śoiłaś się tak dłago, że musisz byó głodna. 
cise dalszy) f Ustawil talerze na zasłanym serwetą po- 
(Ciąg i y. |dróżnym ķafərku, zrobił jej wygodne siedzenia 
— A ty suma przecież jesteś pantą służącą ?, z szali i pledów i oświadczył stanowozo, iż 
-— To co innego.. Musiałam chwilowo przy- | nie prsemówi słowa więcej, dopóki ona nie za- 
jąó cbowiązek.. Mislam powód potem.. bisrze się do jedzenia. 
— I ja miałem powód, Vero. | — Ol teraz prędko jaż przyjdę do siebie! — 
Ona 73tsjąco spojrzała na niego. | wesoło zapewniła Vera, dając mu się powodo- 
— Ten powód, aby czuwaó nad tobą, moja | wać jak dziecko. — Nie uwierzysz, jak się już 
sicsito — odparł łagodnie. — Aby cię strzedz dob:za czuję. Ale dlaczegóżeś pie*wej nie przy- 
od złej przygody i nie dobuścić, aby cię Źli| szedł do mnie, Dawidzie? Przesież to już piąty 
ludzie skrzywdzili i abyś przybywazy do An- dzień jsstasmy na pełaem morza. 
glii znalzzia się jak inna dziewczęta w two-| — Wiedziałem od drugich, ża jesteś cier- 
jew golożaniu, samotną i opaszozanwą na bruka, | piącą i dlatego bałem się obcych ludzi spotkać 
£ nie mającą dy kogo udać się po radę i o- | w twojsj kajacie — odparł. — Als dziś u stcłu 
piska, Nasz ojcico powierzył cię mcjaj pieczy, ] prai komsadautowa opowiadała, że od chwili 
Vero, i {vila to badze w mcjaj mocy, ducho: | jak wsiącłas na statek, nie wzięłaś nio w usta, 
wam pizyrze.zenia, j»kie mu dałam. a va tę wiadomość taki mnie niepokój ozernął, 
— 1 to wszystko tozyaiłoś dla minie! — z |ż» nie mogłem już wytrzymać dłażej i przy- 
niamymowaą wdzięcznością przerwała Vera. — | biegłem də ciebie. 
Dla muis opaśsiłsś raj r dziany, porzuciłeś) — Jak myślisz, Dawidzie, czy mogą pani 
wiasaość twoją i zapiasowany dobytek.. ska- powiedzieć, że jesteś moim bratem? — spytała. 
załeś się na dlugie wygauanie wśród obcych, — Nie, mjs siostrzyczko, bo nie uwierzy- 
aby tylso módz czuwać nademną! O, Dawi- laby oi — ze emutnym a poważnym nuśmie- 
dzie, ty zańadto dobry jesteś! jehem rzekł mulat. — Powiedz jej lepiej 
— G/:ia ty jesteś, tam dom mój, tam kraj | całą prawdę jak jest-i upewnij zarazem, że 
i r dzie moja, Vare. Tyś mi wszysikiem na sam bzdąc bardzo zajętym, nie będę zabierał 
świecie — odparł ez; bko. jol czasu, aai przeszkądzał w twoich obowiąz- 
Ous rozpłynętły sią natomo wa ł:ach | kach. Zresztą tu jeat tylu ludzi obaych.. Mu- 
w.zięczności. | sz3 sirzedz twojej reputasyi, Vero i nie narzu- 
— Jakis ty dobry! Ach! jakiś ty dobry! — caó ci się zanadto moją osobą. 
powiarzała rczrzewnicna do głębi. — Jaki ty dbały i przewidujący jasteś, Da | 
Ou patrzył na nią oczyma, których pło- ; w.'dzie! — wdzięcznie rzekła Vera, chwy'ejąc 
m.e ie zachodziły mgłą wilgoci, a usta jego | jego dłonie. 
drgały nerwowo; w koń:u chcąc ukryć swoje | — A okogóź ją mam dbać, o kogo tro:zetyć 
pomięszania, obejrzał sią szybzo dokoła i po- ;się, jeżeli nie o ciebie? — ofparł i lekko u- 
chwycił za tacką, którą pozostawił na ziemi. |śoisaąwszy jaj rącz<ę szybko wyszedł z kajuty; 
— Jakit ja nierozwsżny! — zawołał z u- 'sprzątając resztki obiadu. 


rz A 


VER A 


przoz Florencyą Marryatt. 


40) 


go ciągle 
otacza ją zblizka, czy zdaleka niewidzialną, i 
zawszą czujną opieką, na której polegając, od- 
zyskała spokój i szybko bardzo zaczęła powra: 
ogó do zdrowia, - 

Pasażerowie na pokładzie „Earl of Hard- | 


rzy sobie. Wystarczało jej to, ża jsię dzieje. Te wymowne spojrzenia nawpół cie. | 
(kawe, nawpół zachwałe wydawsły mu się pro- | 


iga złem. To też szkło i srebro brzękało głośno 
w jego nerwowem ręku i niejednokrotnie mu- 
bską* składali się, jak zwykle, zróżnych warstw | siano go strofować za jego roztergnienie. Pani 
towarzyskich, którym ze swego wysokiego sts- | Dowdson zmiarkowała, że ilecroó podczas dła- I „. zoniła się 
nowiską przewodniczyła pani komendantowa | gioh, parnych wieczorów siedziała na pokla- | P Czy ja 
Dowdson. Co rano, o spóźaionej dość godzinie, | dzie mając przy sobie Verę, cały rój mężczyzn | Ti 
pojawiała się ona z giębi swej kajaty i osu-;otaczał ją niebawem; to też cdtąd zatrzymy: | 
wając się na przygotowane dla niej obok moża : wała ją bszus;tannie przy sobie pod pozorem | 
honorowe miejsce ustołn, niedbałem skinieniem : drobaycl posług. Vera z prawdziwą przykro- | 
i głowy witała zgromadzenie, dająs tem same | sig przyjmowała ten wymowny hołd powsze- 
zuak, że możua zaczynać jeśó. Pierwszym w i chnego zachwytu; radaby była ustrzedz się! 
randze po pułkownizu bzł lejtenant R3e1, czło- | przed każiem zbyt śmiałem sypojczeniem, po- 
wiek młody, wesoły, dowcipny, mający rówzie | czytując ja za zniewagę dle tazo, dla którago 
młodą i dowcipną ż mę, która lubiła wyciągać na: jedynie pragnęła być piękcą. Nisjednokzotnie 
jaw wszystkie drobne śmiesztnoski pani Dowd- | próbowała niepostrzeżenie wymknąć się z towa- 
son, czem zrobiła sobie z niej śmiertelną nie- | rzystwa, ale ilekroć to uczyniła, pani koman- 
przyjsciółkę. Mistiess Mao Ban, ctyłs i po- | dantowa pizywoływała ją zaraz napowró:, a 
spolita żona kupce z Madrasu, wraz z cós-' biedne dziewczę zbyt było nieśmiała, aby zwie: 
kami, i pani Leighton, ładna, zalotna ko- rzyć się jej z tem, co ją nispokoiło. 
bietka, cdwożąca troje małoletnich dzieci do! Pawnego wiecz r:, gdy zmrok zapadł, œ)! 
matki swo ej, zamieszkałej w Anglii, stanowiły oałe zebrane na pokładzie grono zajęta było 
re'zię żeńikiego towarzystwa. - (ożywioną rozmową, Vera, upatrzywszy stogo- 
Gdy tylko Vera pokazała się na pokłs- wną ohwilę, podniosła się z krzesła i coicha- 
dzie, pani Dowdson zagarnęła ją całą dla sie- czem zbiegła ma dół, na drugą stronę statku, 
bie, nie dając chwili wytohnienia od rana do do kredensn, gdzie zastała Dawida zajętego | 
nocy. Czy to w kajucie, czy nawet przy stole myciem szklanek i wyrzekzejącego, Że od raza. 
nie mogła obyć się bez niej, a podczas obiadn mis miał oza:u zapalić fsjki. 
Vera musiała stać za jej krzesłem, podając co; — Więc to aż iak ciężza ta praca, którą i 
chwil. to szal, to wachlarz, to flakon z perfa- podjąłeś przez przywiązanie dla mnis, mój 
mami, wtedy, gdy ozy wazystkich zabranych drogi? — spytała serdecznie, — Ja też odkąd | 
mężczyzna utxwione były z zachwytem w jej wstałam, mie miałam chwili wolnej, aby przy- | 
piękność. : biędz do ciebie. Ale doaływamy już do przy-- 
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udać się do 
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A LWOWSKA LOTERYA 
| Ciągnienie nieodwsłalnie 16 października b. r. 
= Glówne wygrane 60.004, 10 600, 5.000 złr. w gotówce z potrąceniem tylko 10 procent, 


Lwowskie Losy wystawowe po I zir. 
p lesa A. Śchellenbarg i Syn, Kita i Stoff, Ja! ób Sech. 
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bracne BZZOGBEMIE a Wyk ł rsa) Parę koni, pólsz`snastej miary, sz pa 
rakiem li, cte 64 WYKEZW, FEB kowatych. zaprzężzyct, & latnich, spok oj- 
cérna zaś dzewiew 3 uż, nych można kor:ys'nia nab;ć w Nowem 
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LL u.GLwW'ilsa Dotad tra 


Już wyszedł z druku 


jągo. — Muszę się rozpatrzeć i czetąć, 


— Dlatego, $e... zobaczą jeszaze... 
może odrazu nie uda mi się znależć drogizj 
służby. A może nie wypada, «bym tak bez po- 
wodu opuświła panią Duwdeon, jeżeli zechce 
zatrzymać mnie nadal... 

— Być może — rzskł Dawid, wzdychając. — 

: W każdym razie, moja siostro, przyjdzis nam 
rozstać się ze sobą. 
chodzą się w przzciwnych kiezaokach. Zawsze 


WA 


aż do złr. 11:65 za metr. carne, białe, jedno 
kolorowe, 50 różnych des niów i 600 kolorów, jskoteż jedwabne 


T 


Sohlebiało to próżności pani komondento- lądka, a wtedy bądziamy w połowie drogi. O! 
jazża rada będę, gdy staniemy już u celu! 

— A ją nie pragnę tego — odparł Dawid. — 
przez morze, nieza*ną otno*ą napełniłą jej jej się bowiem, ża tryumf ten po części spada | Jeżeli teraźniejszość jest spokojna, to dlaczego 
seroe. Cały smużsk jei i przygaębienie ustą: , na nią samą. Dawid, usługujący przy stole | chsicó ją zamienić na pewną przyszłość? Któż 
piły miejsca radośni. Nie ozuła potrzeby mieć , miotał się w bszsilnej wśsiekłośsi, widząc co ; wie, co ons nam gotuje? ` ; 

Oaa westchnęła smabaie. 

— To prawda — rzekła, — Wyroki Boże rę 
fanacyą niewinności tej, którą radby kosztem zakryte przed nami. Co zamierzasz zrobić ze 
własnego życia nstrzedzod wszelkiego zetknięcia | sobą, przybywszy do Aegli1? 

— Nie postąnow:łem nie jeszcze w tym 
względzie. A 

Wpatrywał się w nią tak badawczo, ża 


ty, Vero, jakież masz plany? 


pod jego wzrokiem. 
wiem sama? — odparła wymija: 
co ds- 


— Als wszakże mówilas m', ża masz zamiar 


Rèvə, do rodziny twojej matk ? 


Dlaczegoż więc odkładeszu ten zamiar na pó- 


Zresztą 


Drogi życia naszego roz- 


gdzies blizko ciabie, sby w da- 


nyra razie módz otoczyć się opieką i przywią- 
sanjem mojem, . 
— Dokądże udasz się, bracie? — spytała. 


do Rève, głzie zamierzam popra” 


f16 miejscowego proboszcza aby mi doradził i 
wskazał jazieś zaięcie, odoowiseduis dla czło. 
wiska mojego pochodzania. 


(Gieg dzlszy nzstęni: 


ESRI Z SEM 


Ek 


dwu i trzy 


NA Z ZZ MHH 


7 Znakcemiie tutki nieklejoae Niemo- ole, poczta Kulików. Adresować Adam 66 EC SĘ ie i 
jowskiego, ?badane przez miejskie labora: Obtrtyśski 1906 1-8 A W a e naleg a | O E = N i De „pa 
toryam, tą do nabycia we wszystkich ua- ©órganistu ml dy: zona y, zdołny|jj) , i DOURS cd 45 ct. do zł. Lid. eina 
fikach. 655 zyczy zmienić poradę. Zgłoszenia W. O. Gw ih jedwabne falary od zł, —.75 do zł. 3:65 
Hiiecy = wieze po conie pote r miante Jasło. 2919 1-2 1895 jedwabne gr nadyny ct, -'85 — 725 
blekowej, kstajo pixky wy | Gospodarz z wie'oletnią p aktyka, = jedwahne bengatn z z. (140 — 6l0 
stawy. przewodniki pelskle i ohznajemony w każdej gałęzi wszechstron: elegancki kalendarz dla Pań Y A własnej fabryki jedwabna Aaa WR ; ; ct. —'45 — 11:66 
WE, Dra Zip J” go nia w sile wiekn 44 lat, zdrów, chciałby obejmuga i Jedwabne msferye wlosieniowe suknia zł 970 — 4280 
RY, pamiętki, eprzednję (uk w ohać zaraz poszdę ekstomicena. Oferty 21: Bo > r Jedwab Armures. Merveilleux Duchesse etc. 
biorre SK: KIE szw ŁU' poa „Gospodarz“ post. rest. Kamenka < 7žeSlicene Nowele Najpierwseych wolne od cła do mieszkań osób prywatnych, wclne od por*a i cła do domu. Wzory ożyfotake. > Lis y de 
wiks 9, jas i w hieskit B2 Sjrymiłowa ]-* Powieściopisarek Szwaj aryi kosztują 10 ct,, karty 5 ct. 
wysniawie (obek bramy ów. Ekonoma  praztycznego, inteligent: | pp PE T zir. 1'15 za metr. Fabryka jedwabiu G. Henneberg”, Zurych, k.i e. dostawca nadw. 
nej). mebyńczte z watek aj KO mó! SMSić Tpwarerstko waajam: ybór poezyi zżnakomitye 157 
zn gutoówkę lub za zajiczką Ę ą e s g ż. Wieszczów — - = poe 
Piohz, Ewów ul. faroles Lud Sficzeligtóz, Lwów PURE onie wadi E == -Am -ernn «WER EE 
w ika Q. Ra í orta 4 c grzy; SI . rownież nader pouczające 


W tych dniach wyszła cddawna zapowiadana : 


Część |. dzieła ST. KOŻMIANA Lt 
sRZECZ O ROKU HASG:B** 


Wydasio nadswyczaj starąžmo -— wytłoczowa umyślnie na ten col sprowadzu= 

nemi czcionkami, w 8ce, str. 250. — Cena sa egzempl. tiwale a ozdobnie 

oprawmy złr, 3 (pod oparka złr 3-45. Na pap'erza holenderskim (tylko 25 
- egzemplarzy), troszurowsne, zir, 6 


NAKŁAD KSIĘGARNI 
Spółki Wydawnicze] Poiskiej w Krakowie - Rynek, Pałac Spiski. 
Do nabycia we wszystkich i sięgarniach. 2678 


| 


Poszukuje :ie vtoby w predom 
wieżu do prowadzeniu Czieci i goapodar 

Do rczparceiewania. roli 6, stya domowego, begłej w obazywaniu 
iąk 56 mrzgów pod Zółkwią. p erwseńzteo maiş tsoby władające ie- 
Za przegrzwadzenie parcela- zyka i fr'zcustim i niemieckim Zgłosz* 
cyi sowita negruda Zgłoszenia „ją oscbiste mid y 4 a 5 popoł. Piekar 
do zarządu dóbr Kuiawa, [szą L ]2 H piętro, dzwi pierwsze koło 
Kurynka, 2861 1-6 |zchodów. 2915 1—8 


= EON Go» | Musia. Pisać obawiam się, o F. baj- 
MEER OT W TSS, ać obawiam se o Fbs 
Szczepe gruszkowe | b. sprzedania majtek zewski 


na Bukowinie przeszło 800% morgów 
Gślstnie, ba.dzo ¿nune wysoka pienns, obszaru, w tem pełowa lasu starodrzawia. 
proste i zdrowe, które joù m sskółcy ro-jatacya ko'ejora w miejscu Bhżrzych wis- 
dziły, Bo BU ct. sztuke, Jabłonie u-letnie domości ud.isla p. ad sokst 


Dr W. Ku 
w s0 odmianach po 40 ct Użeraswe nikowski, Lwów plac Bernardyński 10. 
kzczepicze 70 ct. WWisnie czarna 20 ct. 


2915 1-10 
Renglcty zelene duże 40 ct. Uize.hy Urząd pocztowy Kozłów poszukuje 
m/oskie b-letne 20 ct sztuka, ; 


zaraz ckspedytora, ekspodytorki. 

Zgitszenia |lZYJm uje Zmząd| - pa 2540 1-5 

cgredu Ks Jarzego Cza; toryski:go 4 (owentusl iapożaiej b) poza zprz d 
w Wiązowaicy p. W wlejsvu. m 


pokoj 1a, kechvią, +piżarnią etu. Go wyna- 
Mały Kiosk wystawowy, 


jecia nlica Długosza 7. koło uaiwersytet. 
po wysawie du Ezrzedazia. BLŻGA wado- 


MOSÈ Z grzeczncści « bimize FiGhRa, 


szmów'eniu więkezem #5 ot. | 


„kady dla Pań“ 


Sztuka przypodobania się mężowi 

Załolność dozwolona 

Pokonanie starości 

Sztuka wyglądania zawsze młodo 

Wdzięk w ruchach 

Jak się powinno chodzić 

Piękność postawy 

Rady dla kobiet dobrej tuszy 

Ogolne uwagi co do toalety 

Rady co do koloru sukien dla blondynek 
a brunelek 

Uczesanie włosów 

Pielęgnowanie włosów 


Cena 50 ct. 

Do nabycia we wszystkich księgarniach 

Po przesłaniu przekazem poczt. 66 ct. 

uskutecznia przesyłkę franco Drukarnia nar. 

W. Mamieckiego. — Lwów, Kopernika 7. 

Dwór w Hłabceczkn ma 
| 


13, 


mom naskórnym. 


Ważne dla pp. architektów, chemików, aptekarzy etc. 


Ajencya i skład kom'sowy wyrobów mars urowych z ło- 
mów Tow. budowlanego „Union* w Wiedniu. 


i. Złotnickieg 


Lwów, ul. Jagiellońska I. 8 
poleca gotowe piyty na stoły. stoliki i konsole, nmywalnie, 


potrzehuj” p> 5 kilogramów 

śwleż*go deserow ago masła 

©» tzdzi.ń rgu'arnie przez cały rok, 
z przesyłką za zalicztą pozztową 
Zarządy gospodarstw mlocznych wo 


Zarząd dworu Kolów bp. Brzeża ty 
sp. zeda,e maliny rodzące duży czerwony 
owoc do mrozów, tuzin 50 ct. Nasienie 
burakew pastewnych „Ma nuthy* bilog | 


NE lagi a 3 pAs A G «:5 F, ` 1 x > „y z 
okna MLO e rc 50 ci. Hurat gumułka a et. a -gave domtarcz'ć to masio iac'ą podać slupy, wazy, kcminki, spluwayki, mcździerye, rzeźby. pomniki z najlepszych desinfekwyjno hygiewicznem mydłem 
ś1S.GYTOW:E [O ALA a Si | blaro wyw» iado sez i ogłoszeń J. Po jtego4 cenę pod adracą : Drór w Hk bocz- i inne wyroby z rozmaitych matmurów. syenit ów pz Tiirów 
wycanse zupełno. cprawnę 4 złr, O%ać || nskiego we Lwosie ul. Karola Ludwika ika wielkim, poczta w miejecu i—i k : : ` mau E ] b skórę ziajękczejącą własność znakomitym Oraz 
kiego 2/80. 2464 H-t |, 5, p średniczy w kupnie i sprnedażyj Klozety pokojowe pe złr. $, onyksu eto. Przyjmuje wszelkie zamówienia ne srrowce lu kiem do usunięcia wszystkich 


Narczycielska Agencya żel ny|dóbr ziemskich, kamie»ic i realności, tu- wykończone roboty, pedług własnych lub danych rysunków, 
z Jordeno,. Bieruachiej, Długosza 19, 
28 6 -ő 
Biuro starosty iieichelta dla 
sian adminietracyjuych pizeai.8.une na 
letmanszą $22. 208 4—8 


|. mj 
w ińrymicy dua guściuny pod Aks- 
34y do sprzędania, Bikssza wiacomosć 

w admiuistiacyi uóbr w Radłowię. 
2902 26 


* UE 14130. Wanny długie po zir.: 
daież przy dzerżawach; rel omendaje na-g> j 16 nnsładowe po złr 61. 
jusz} cieli domowych, Guwernantki i B ny, y8 O pelecą Piotr Chreąstowski 
Oficya:jstów piywatwych wszel<ich ka e handel żelazny we Lwowie plac 


gery), R'emłeśiników dworskich, ta:żej : 
wszeikę włuzbę pokojową i kucheaną p mitina 1 | u jk 


Przy,maje ogłoszenia (inseraty) do Gszyst-| 
kica kaj w;ch i za.rapicznych dzienni 
ków, wyrabia wiza paszportow itd, 

2917 1—6 
Anemona hepa: 
Campanula me 


Mydło smołowe 


Właśnie opuścił prasę 


ilustrowany kalendarz na r. 1895. 


pod tytułem | 
PAMIĄTKA Z 


wie, kawałek 80, ct. 


Zmiana pomieszkania. 
Adwe+ at 
Dr. Marjan Sietnicki 


WYSTAWY LWOWSKIEJ | 


z fotog sficznemi zdjeciami ulic Lwowa i pawilonóW wystawowych. Jest to 
wydawnictwo nader wytworua ra *elinovym zapiorze, w praeśliczne j 
Eo orowej okładce. 


Wyroby moje składające się z obrazów 
w rozmaitych wislkościach i oprawach, 
krzyżyków t innych artykułów z drzewa i 
szkła, które są uiystawione w grupie XV 


Już czas radzić. 
tica tr loba 25 ct, tuz. 


Aa , tek Atr mit APRA 7 arzymie przeniósł z dniem lgo paź - | Cena 50 z a MY w AK Nr. 854 mam zamiar dla cszczędzenia kosz- 

J a! „jak = "UK KOŃ Top Po. dziernika 1894, kancelaryę do š . PRO ch (D p low zwrolu niżej ceny fabrycznej sprzedać. 

: z uroki m iszięczne 18ct. tu in. Tr stawki| domu pod l. 3 lae Smolki H drukaj ni narodowej W. kanieckiego LEÓW, kopernika 1. wW pniach 15 £ 16 bm. będę przy okazach 
ZAEMI BE I '25 ct. tuzin. lrysy angielskie najnowuze| tę Å P s k _ owe wszysikich księgarniach. moich, na Wyslauze obecnym. 


T || | yczytbym sobie zawiazać słosunki han 
a ", dłowe s grosistami i kupcami na krzyżyki, 
'obrazki i szkaplerze, i slużę ofertami. 
S. Bendlewicz i Sp. 
Tleszew, Wielkie ks. Poznońskie 
i Fabryka zwierciadeł, ram, obrazów, krzy- 


z Harlem 6V cr, tazin, Bistki Tiiwa: dau 
nejpysznitjsze 100 sztux 2 sł. Fiołki la- paby ja. Fabryka Likenderfa. 2847 5-6 


kowe peine do wazonów, satuka 10 ot. A 
Maliny ieras rodzące po 70 ct. tnzin| Znakomitą żytniówzę bex cukru i 
Zarząd ogroda Łapssyn p. Brzeżany. anyżu w butelkach i na miare poleca by- 
2905 1—4 ły zastępca firmy Juliasza Mikolascha Jan 
—-— Muszyńszi, Lwów, Rysek *0. 2677 9-2 


pelożouy ra Węgrzech, komiłat Naros od Knczerfaetom odnowiony, tanio do 
kTaCyi kolejowej miasta Preszów (Eperies) 
cddałeny l'h, godziny 82084, obejmujący 
wedig nowego katastuu 20L m0: gów Orue 
ziema Luidzo dobrej gleby, -28u morgów 
miezer ego Od lo do ¿Oro letniego )av=, 


SKŁAD FABRYCZNY 


e g en c, k. upizyw. fabryki 


9 mor. łąki i ogiodów, z tnwemarsem, "PE | stare s $ i r o e 
ZA'167 PAR hrestencyą jest zaraz do È 42 $ ezki | Sekretarz gminny obznejomiony LEAS E Św iate w ej staw y p ai Ae 
sprzetenia za 45.006 zł. z uzegu 16.00u|możliwia wysokie, miesięcznie spłacalne, z rachunkowością kasowg poszukuje posa- NYSY l IN A. w BERNDORF : ERE Fn AE a. FEA 
Jôrosaje am0.tyzacyjnej pożyczki najmogą otrzymać Panowie (Uficerowio od dy. Zgłoszenia z podaniem warunków m x | F z: 

b', Vo wsaściciel sua 1U do 15UUO zł. dojnadporucznika w górę, urzędnicy państwo- przyjmuje biaro WPaną Piohna, Lwów *ęgierskie, hlszpańskie ! sar EHO Srodki 

sprazy Ww listach J0 pozostawić może najwi, nel ia banzori, kolejowi któ: pod adresem „Sekre!srz". 82 1-2 frazouskie, Nacz nia | desin feke ine 
b'l. W cene upra przyjętą być może|rych połory rcczre przenoszą złr ; 3 Ą 

k JAR w Ioa A ah Aey Za | Pansiorisch pobierający  arserytwę mój Koniak, Likiery y yj 


stoiuwe i deserowe 


ARE. Z A a misnowisie: 
ze srebra chińskiego i alraki 


Kwas karboiowy surowy i kry- 


0U złr. Zgłoaaenia tylko listowne do biv- 


dom 
ra Wgo Plchna dia M. O. 24655 


budow:na tardzę dobre murowane, 
o t-n pokojach bardzo wygodny. 


s 
ią m m m | a A r r na mea a © 
ga a eat ai 


Abższych wyjaśnień udmsli J. Heer borne szatkownice do kapu >" RTU BZ r P | d a 
w Àuaiavagas pr bayney Ujian, Sor-sty bazda sztuka pod qwAranczą, polesa ) HEREBEATE PIACZYINIA. |staliczny. Wapne karbolowe, 
Com, Urgen, 2129 2—2 ją najtaniej. J. Janowski 6 St ilrzyszkow JA ; z , À | kuchenne z czysiego niklu Siarkan źelaza it. p. 
Vłieńce, latarnie grobowa, wanay,śki (przedtęm Leon Bratkowski) Lwów wa lasie 1. Marjacki chińską i rosyjską z peręczeniem długoletniej t wałości R 
Rye perrie, EB, bidsty dla pan pao Marjacki $, li. A ; poleas ira] bó hapet 5 poleca Doia po J } J S 
pOl Ca practw™tla Dlaci arska Z, Gossichie-| #oriepicuy, pi:nina, harmonium, ozztrnony zka ro- ak, z 
„go, Koperiika 7 Lwów. 2745 5? |instrumaiua mechaniczne. Čia raty, Stana sów jablierskich, mo: a KAROL BAYER G h. Christiana Rastępca Leopold Lityń skj 
kotel Garni“ pou pE SZEMA sław Horszowsk!, Lwów Isis (1 tydz i mstrmych „2 A l 
i GORAMA ba ë. 2696 "ro Faluiteepan we Lwowie ? Lwów, Grand Hote 
7? le ulica LrybunalzkA We LKOWe po poz W. BILINSĘ I E? 


ð pukoje kawalerskie na I pia- 
trze «0 wynajeia od 1 listopada, w ka 
mienicy przy placu Beznardyn»zim 10 i 


Zwiąca się uwagę, iż firma ta 
kupuja dasinfekcyę osżymi wago 
oami, może też sprzalawać naj- 
tenisi. 2279 


przy mi. Krakowskiaj l, Li. 


i 
tj 


leca widne, elegancko UTRĘdzOnNe pokoje | 
goscinne oa GÜ Cta 1 Wyżoj za uobę 
wia a pościelą. Włiarna testànrācja y |guzię Obecnie Eznuelarya Dr, Kulikowskie 
miejgcu. Usługa jsk najsteraLDECjBZA, go. Bliżezą wiadomość u dezorcy. 


PG REGEL nnn R. SPORA 


i we Lwowie ulica Hetmańska ! 2 
ł 


= Tamme O 30 043 O a M N E SACE ZA ADO rarai R T EA 


— Couriere & Comp. 


> ZPA ZA S 


VPemier » fzbręki, Breed Fliglrernkish © Riste, 


Spadkobiercy 
L. Proux ej, G. Kondratowicz 


enmena emama a an  A 


we własnym pawilonie „But Jką* 


Brzezina, S. Markiewicz, Z, Racker, 


CEE LEA 


Ddyowiedzizizy redattzr ; Ludwik Hee 'awekl 


mom CDA A ZOT "Ada z 


Dreher! ser F, Wanisehiarę 


we Lwowie wiua Kopernika } 3, uliea Halicka 1. 1i 
w Krekowie Sukienni.e l. 20, w Czerniowcach Rynek 


cz 


poleca 


miezawodne i niezrównane w swych skutkach 
Mydło będźwinowe używa się przeciw wyrzutom i pla- 


Mydło boraksowe, wpływa bardzo korzystnie na płeć, do: 
kładnie oczyszcza i wybiela skóre. Mydło to jest znakomicie działają” 
cym środkiem przeciw opaleniu, pryszczykom 
rzy: przeciw piegom i zgrubieniu naskórka, 25. ct. 

Mydło zamforowe z uśmierza swydze :ie i pieczenie skóry, 
usuwa wyrzuty i czerwoność nosa, twarzy i rąk, 25, ct 

Mydło karnferowo-siarkowe tsnwa czerwoność z twa- 
rzy i nosa opaienie słoneczne i piegi, kawałek 30. ct, 

.. Wydis kreclinowe zawiera 5'|, czystej kreoliny, 
micie oczys caa skórę, usuwa pryszcza, liszaje, świarzby, trądziki, płać 
odświeża i wydelikatnia, kawałek 25. ct. 

Mydło siarkowe z wielkiem powodzeniem używa 
zniszczenia p”yszczy i wszelkich wyrzutów na skórze, 25. ct, 

Mydła amołowo-zlicerynowe 
ceryny i 10'|, emoły (dziegciu), jest pod każdym względem jednem 


i pęcherzykom na twa- 


znako= = M8 


sie do 
składa się z 3569], gli- 


toaletowam. Jaks 


zwykłe mydło do użycia codziennego, jest przez swą desi nfekcyjność i 


wypróbowanym środ- 


nisczystości naskórnych, jako to: pię- 
gów, plam wątrobianych, wsgrów itp., kawałsk 8:. et. 

'dło 1 zawiera 40'|, 
pryszcze, Lszxję, wszelkie wysypki skórng, po cenie nóg i Inpi>ż na gło- 


smoły (dziegcin); usuwa 


584 


znakomi y geiunek kait.fii pro- 
lukcgi Dolko »sk' ego, b! rdzo plen- 


ay 1 zawierający cd 23°% do 
255° skrobi, sprzedaje foiwark 
Twierdśw po 2 zł. 80 ot. z wor- 
kiem lcco stacya Mościska w je- 
sieni, lab 3 zi. 20 ct. na wi snę. 

śZgłosu.uia przyjmaje Zatząd 
dóbr Twierdza p. Chorośnica ao- 
kąd zapes Wwy St8zczy, 


r (LA F — 

W AHIóczki 
zefirową, cajioryw„, ocjetalną, parską 
amerugrską, sudan, mocsywolła, gobslino:, 
€% BA rękawiczki, kn;ową (Dosntwolie,) 
hecmelin, mohaitowz d» bafta, robór dea» 
Oyu 1 s ydełkow;ych w największym 

wyborze poleca najtaniej 


PZA ATE O I VIA E FC REA HST vare, 


„mar: 

pał 
zm RMPST me 
da ELS y 


MIKOLAJ LUDWIK 
Lwów, ul. [Malicka 1. 14, 2140 
W niedzielą i święta magazyn zamkniety. 


O4GGLEÓGLGGOVE 


„a Wystawis Lrowskiej, jedyna polska 


firma we Franoyi w samym Cognacu, posiada prawdziwy koniak fraazaski 
jaż dobrze znany, wypróbowany i za najlapszy przez Sz. PT, uwiedzających 
wystawę lwowską uznany, We Lerowie sprzedają pp.: Karol Bayer, Józef 


Leoaard Solecki uraz remoaowane han 


dle na prowincji. August Charzewski joner. zast. s siedzibą w Krakowie. 


w. Seis, 


